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Ani na lewicy, ani w  centrum
P ro je k t, elity” nie budzi zachwytu

WARSZAWA. 10. 1. (Teł. w? O.). 
Dziś przedpoł. obradowały w Sejmie 
kluby Stronnictwa Luc*'wego I N. P. R 
Pozatem toczyły się obrady międzyktu- 
b we, dotyczące stanowiska, jak'e zaj­
mie opozycja lewicowa j centrowa, wo­
bec tez konstytucyjnych BB. Jak się 
dowiadujemy, ugrupowania te ustosun­
kują się negatywnie do projektów p. Ca­
ra i Sławka i w dyskusji udziału brać 
nie będą.

Jednocześnie uzgodniły swoje poglą­
dy kluby mniejszości naiodowych. Po 
stówie żydowscy, niemieccy, białoruscy 
1 ukraińscy ko ją na stanowisku, że jako

zwolennicy najdalej rozwinięte] Idei par- | 
lamentaryzmu, nie mogą udzielić swe] | 
aprobaty projektowi BB. Wychodzą oni 
z założenia, że jedynie trybuna parla­
mentarna daje Im możność obrony praw 
mniejszości narodowych, a trybuna ta 
w nowym projekcie jest bardzo ście­
śniona.

Wobec projektów elitarnych, nie mo­
żna myśleć o tern. aby do Senatu dostał 
się jakiś przedstawiciel mniejszości na­
rodowej z wyborów. Co najwyżej zna­
leźć się on może wśród nomtonrów.

Ten pogląd mniejszości znajdzie ró­
wnież swój wytaz na jutrzejszem rosie-

M ło d zie ż skademfcka
wobec „popraw ek" statutowych

WARSZAWA, 10- 1. (Tel. wł. G). 
W dniu dzisiejszym zebrał się na nad­
zwyczajne posiedzenie senat akademie 
ki politechniki wa/szawsklej. Tematem 
obrad jest sprawa następujrna:

W związKU ze zmianą statutów sto­
warzyszeń akademickich, senat zażądał 
od stowarzyszeń, aby skreśliły przepi­
sy zabraniające przyjmowania żydów. 
Życzenie to wywołało wśród nu ‘ ieżv  
akademickiej ogromne wzburzenie 1 za­
rządy stowarzyszeń oświadczyły, że te­
go rodzaju poprawek wogóle swoim 
członKom zaproponować nie mogą.

Przepisy zabfs Vjąće przykrawania 
żydów do polskich stowarzyszeń aka­

demickich, uchwaiune były przez wszy 
stkle stowarzyszenia w Polsce przed 
kilku laty i młodzież uważa życzenie 
skreślenia tego przepisu ąa romach M  
swoje najistotniejsze prawa.

dzenlu komisji konstytucyjnej. Żydzi. 
Niemcy i Białorusini nie maią swych 
przedstawicieli w komisji, dektaracię 
złoży więc zape wne Jeaen z dwuch za­
siadających tam posłów ukraińskich.
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Ukraińcy na nolskich 
uniwersytetach

Dr Hilary SwięcicKi, kustosz muze­
um Ukraińskiego im. Szeptyckiego we 
Lwowie, znany ukrainlec, został miano­
wany lektorem języka rosyjskiego w 
Uniwersytecie Jana Kazimierza we 
Lwowie.

Katedrę jęzvka i literatury ukraiń­
skiej w  Uniwersytecie warszawskim 
objąć ma b. prof. Uniwersytetu w  Czer- 
niowcach i b. p oseł do austriackiej raay 
państwa, znany wróg Polaków Smal- 
Stocki, który w y k ła d a ł w Uniwersyte­
cie UKraińskim w Pradze.

Katedrę bistorji ukraińsKlg- w Uniwer­
sytecie warszawskim ma objąć Miron 
Korduba ze Lwowa.

Dekoracja Polski wobec Gdańska
WARSZAWA, 1U. 1. (Tel. wł. G.), 

Półurzęaowo donoszą, że dnia 9 b. m. 
komisarz polski w Gdańsku Panpe, od­
wiedził prezydenta senatu gdańskiego 
dr. Rausctininga I zakomunikował mu 
ustną odpowiedź na deklarację, którą p.

C zy  nie b y ł... fctogenlczny?
WARSZAWA, 10- 1, (Tel- wł. G ). 1 padać okrzyki, potem doszło Jo bójki*

Wczoraj wieczorem doszło do zajść, 
podczas wyświetlania filmu Palestyń­
skiego w jednym z kin warsz7wskich- 
Gdy na ekranie ukazał sie tłum ży­
dowski, z pośród publiczności zaczęły

Reprszentacyjne Dołowanie
WARSZAWA. 10. 1. (T el f l  G-). 

Dziś o godz- 4.30 popol nastąpił wy­
jazd członków rządu oraz dyplomacji 
na polowanie reprezentacyjne w B:a- 
łowieży.

Na polowanie to zaproszony został 
prezes RadV Ministrów ledrzeiewicz, 
marszałek Senatu Raczkiewicz. gene­
rałowie: Sosnkowski. Fabrycy i Tro­
janowski. kprmsarz Rznlitei w Gdań­
sku Pappóe. dvr. lasów państwowych 
Loret, z dyplomacji zoś poseł n:endec­
ki von Moltke, austriacki Hnfinger. 
czechosłowacki Oirsa. rumuński Cade- 
re oraz węgierski minister rolnictwa 
Kallay.

w czasie której pobito kilku Żydów-

Rauschning Złożył ministrowi Piłsud­
skiemu podczas swego pobytu w War­
szawie.

w  zwid utu z deklaracją Rauschnlnga, 
że Gaańsk nie zamierza zrywać węzłów 
wspó'noty gospodarczej z Polską, mini­
ster Pappee wyraził tendencję rządu 
polskiego niekrępowania rozwoju nie­
mieckiej ludności wolnego miasta Gdań­
ska zgodnie z wiekową tradycją polity­
ki dawnej Rzplite) Polskiej wobec 
Gdańska.

Stracenie Lubbego
LIPSK-10.1. (PAT). Wczoraj późnym 

wieczorem zakomunikowano van der 
Liibbemu, żc prezyd. Hinde iburg odn,«i- 
wił ułaskawienia. Skazaniec wysłucnał 
tego z tą samą apatją, jaka cechowała 
go podczcs całego procesu. Na pytanie, 
czy pragnie pociechy religijnej, Liibbe 
nie odpowiedział ani słowem.

Dziś rano obudzono go o godz. 61 tel, 
ogolono, a następnie wyprowadzono na 
podwórze więzienne. P izy egzekucji o- 
becny był nadprokurator Rzeszy Wer­
ner, przewodniczący trybunału Buen- 
ger, trzej sędziowie sądu najwyższego j 
przedstawiciele państwa,

Przy odczytywaniu sentencji wyroku 
van der Liibbe nie zdradzał żadnego 
wzruszenia. Gdy go zapytano, Czy prag­
nie złożyć jakieś wyjaśnienie, opuścił 
głowę i bezwolnie udał się za katem na 
szafot. Obecny przy tem ksiądz oamó- 
wlł modlitwy. Egzekifcja trwała 30 se­
kund. Przeprowadzone wczoraj \yIeczo- 
tem badanie lekarskie wykazało, że van 
der Liibbe jest zdrów na umyślą.

Sta ra n ie  b . posła Gruszki
Przemyśl, 11 styrznii.

P resa  prtemysKito Sądem okręgowym  
oJljjła dię rozprawa preaciwko zń an ew #  
działaczowi „piasta-* b. posłowi Gruszcs 
>skarżonemu o rzekom ą obrazę Związku 

strzeleckiego^ p o  przeprowadzenia rozpra 
wy sąd skazał p, G idsekę kia 4 tygodńio 
aresztu i 800 zł grzrwnr.Genaza sprawy  
tkwiła w pewnej zabawie sokalej w R a. 
dym nia Cncieli s ię  na n ią  wedrzeć cie­
szący się  złą  oplnją atreelcy. p . Gruszka, 
jako prezes „Sokoła" pokazał im  drzwi 
W rezultacie czego odbyła się  „dyskusja** 
epilogiem  której stał się obecny wyrok, 
którego zresztą p. Gt uszka nie przyjął.

O płntainm  rem an  
I«t reklcma a  M r z e " .

Decyzja nacz. kom itetu urzędników

WARSZAWA. 10. 1. (Te!, wł. G.ł 
Na wczorajszem posiedzeniu naczelnego 
komitetu rady pracownicze!, wszyscy 
członkowie komitetu wypowiedzieli się 
przeciwko nowej ustawie uposaże^owej. 
gdyż zniża ona o 7 proc. pensje więk­
szości urzędników oraz zmniejsza Ich 
uprawnienia emerytalne.

Komitet uchwalił wystosować odoo- 
wlednie memoriały do Prezydium Rady 
Ministrów, do prezesa BB. Sławka oraz 
do Snimu t Senatu.

W memoriale tych urzędnicy pań­
stwowi prosić będą o uchylenie, lub co- 
najmniej o zawieszenie na czas dłuższy.

Jednodniowy strajk gener. w  Ło d zi
WARSZAWA. 10. 1. (Tel. wł. G). 

Proklamowany w Łodzi strajk jedno­
dniowy przeciwko przedłużaniu tygod­
nia pracy i zmianie w  ubezpieczeniach 
społecznych uda? się w  znacznej części. 
Wszystkie większe fabryki włókiennicze 
zostały objęte stnikiem. Stratują rów­
nież fabryki przemysłu metalowego.

Ogółem porzuciło prace przeszło 60.000 
robotników.

W magisti*acie natomiast, w Kasie Cho­
rych i w tramwajach miejskich. niemiJ 
wszyscy pracownicy stawili się do 
pracy.

W  okolicach Łodzi strajk objął część 
fabryk.

rozporządzenia Rady Ministrów o zmia­
nie uposażenia urzędniczko.

Jednocześnie uznano za niewskazane 
zwoływanie w obecnych warunkach 
kongresu urzędniczego. Sprawę tę prze­

kazano zresztą do powzięcia ostateci 
nej decyzji Centralnej Radzie Prccownl 
czej. Pewnem jednak jest, że do kongre 
su nie dojdzie.

Niekulturalny czyn magistratu
miasta Lipska

LIPSK. 10. 1. (PAT). Mimo licznych 
zabiegów miejscowe! kolonii polskiej 
magistrat miasta Lipska usunął ostatecz­
nie tablicę z nazwą: ulica Imienia Księ­
cia Józefa Poniatowskiego. Tak więc oo 
przeszło 100-letniem istnieniu nazwiska

Ks. Józefa Poniatowskiego w Lipsku u- 
lica lego imienia doczekała się likwidacji, 

Ten niekulturalny postępek magistra- 
tu lipskiego spotkał się z oburzeniem ca- 
lej emigracji polskiej w Saksonii

Polska •łod wzglądem  wojskowym
BERLIN. 10 i- CPAT) Na wyższej 

szkole nauk nnt'tv:znv:!i w Berlinie, 
rzeczoznawca wciskowy gen. por. 
Metzsch wygłosił odczyt o stanie u- 
zhrojenia państw sąs;adującychzN iem  
cami-

O armii polskiej wyraził się gene­
rał jako o naipoważnieJszvm tworze 
nowego państw? polskiego, podkreśla­
jąc, że pod względem wojskowym Fłol- 
ska zaopatrzona jest we *vszejkie nie­
zbędne do obrony kraju surowce.



Str. 2 „KURJcR" z  dnia 11 stycznia 193ą N r .  ID

S p a r t a ń s k i e  w z o r y
Z  warszawskiego „Kuriera Poranne­

go" (nr. z 8 bm.) dowiedziałem się o 
kursach wychowawczych dla rodziców, 
odbywających się co poniedziałek w  lo­
kalu „Zrębu" (tj. współpracujących z 
rządem piofesorów). Autorka artykułu, 
p. Janina Strzelecka (bodaj że żona b. 
komisarza m. Lwowa) nawołuje nie tyl­
ko do wychowywania rodziców, ale też 
do ich odbronzowania. Bo nie dość „być 
ojcem, a przedewszystkiem matką, aby 
już umieć i móc wychowywać". Wedle 
p. Strzeleckiej coraz bardziej zdają so­
bie z tego sprawę rodzice, gdyż daje się 
zauważyć „przesunięcie środka ciężko­
ści oddziaływań wychowawczych r.a 
barki nauczyciela lub na instytucje bę- 
dącw ekwiwalentem wartości i możliwo­
ści wychowawczych rodziny".

Dalej następują pochwały kursów, w 
Których uczestniczy dotychczas ok. 100 
osób, prawie wyłącznie kobiet. Ma 
z  nich wyniknąć „doskonale świadome 
ojcostwo i macierzyństwo". „Nawet 
tJoy-akademik oyłby zadowolony", bo 
w programie Jest i temat „Życie seksu­
alne dzieci i młodzieży". Jest nadtc 
„psychopatologia dziecka", „organizacja 
pracy domowej ucznia", „organizacja 
czytelnictwa", „zasadnicze postulaty hy- 
gjeny" i „fazy rozwoju psychicznego 
dzieci i młodzieży". Jest „reforma ustro­
ju szkolnictwa", są „nowe prądy w pe­
dagogice dzisiejszej". Przedcwszystkiem 
jednak „uwzględniono bardzo wszeca- 
stronnie i głęboko" wychowanie państ­
wowe.

Tak wygląda artykuł częściowo roz­
dziany z modnej, a nieco irytującej ter­
minologii, z zakłamań, odkłamali, kom­
pleksów zagadnień, ewolucyj pojęć, prze 
myśleń itp. Wolno naturalnie Zrębowi 
urządzać kursy, a p. Strzeleckiej zapa­
lać swieczid przed swym ołtarzykiem. 
To też nie myślę zajmować się progra­
mem owego poniedziałkowego wycho­
wania rodziców (względnie matek — 
zresztą pytanie, czy właśnie matki tam 
chodzą). Wo!ę zająć się tem, co w  arty­
kule najistotniejsze tj. wyraźną tenden­
cją do jak najdalej idącego upaństwo­
wienia wychowania dzieci, do jego prze­
niesienia na barki nauczyciela i na insty­
tucje „będące ekwiwalentem wartości i 
możliwości wychowawczych rodziny".

P. Strzelecka pominęła z trzech czyn 
ników, których zgodne współdziałanie 
składało się dotychczas na wychowanie 
dziecka, jeden tj. Kościół. Nie sądzę, aby 
to było trafre. Ale zaznaczywszy swoje 
stanowisko, pozostanę przy ujęciu prob­
lemu, uw7ględniającem tylko rodzinę i 
szkołę czy inne publiczne instytucje.

Wychowanie państwowe — nie takie 
jakie wciela się dziś w życie, ale rady­
kalne, ktć-e usuwa zupełnie wpływ ro­
dziny, a którego ideał przyświeca nie­
którym. nie jest niczem nowem. to też 
dość łatwo o przykłady jego wyników. 
Nie chcę szukać ich za naszą granicą 
wschodnią, to miałoby pewien szczegól­
ny pnsmak, zresztą brak jeszcze perspek 
tywy historycznej. Ale sięgnę głębiej w 
przeszłość. Mamy przecież Spartę, gdzie 
uwzględniony był nawet ideał świado­
mego rodzicielstwa, ponieważ wątłe 
dzieci humanitarnie wynoszono na zbo­
cza Tajgetu, Sparte z koszarowym ży­
ciem od 7-go roku życia, czarną polew­
ką, wskórobiciem w święta państwowe 
(aby lepiej pozostały w pamięci), trzy­
maniem w’ ręku Orzących węgli, kradzio­
nym lisem wyiadającym wmętrzności i 
temi wszystkiemi akcesoriami, które pa 
miętamy z anegdotycznej historji. A gdy 
ta młodzież dorosła, miała organizację

państwa, opartą na żywiole wojskowym, 
rządy arystokratycznej prawdziwe rzą­
dy elity i eforat, który wszędzie miął 
swoich konfidentów, więc wiedział, jak 
trawa rośnie. Imponowali ci Spartante 
pogardą śmierci, karnością, tęzyzną...

Tu nie mogę oprzeć się polemice# a- 
by hymnu na cześć Sparty nie przerwać 
trywjalnem, a IwowskL.n ,Ta i co z te ­
go?" Co po sobie zostawiła Soarta w 
dziedzinie aucnowej? Ani Fidjasza, ani 
tragików, ani Demostenesa, ani Plato­
na... Tabula rasa.

A jakaż była jej rola historyczna? 
Sparta wygrała iedną wielką wojnę — 
peloponeską, ale to była wojna brato­
bójcza, o p^ew agę w świecie greckim. 
Przed najazdami perskiemi obroniły 
Helladę Ateny. Pod Maraton Spartanie 
przyszli po bitwie, wymówiwszy się 
chytrze swemi ustawami. Za Kserksesa 
uparcie sprzeciwiali się obronie Grecii

środkowej i posłali Leonidasa na śmierć 
dla zachowania pozorów, a naprawdę 
chcieli bronić tylko własnego Pelopone­
zu. Połowicznie pogodziwszy się z inną 
koncepcją, przeszkadzali ustawicznie spo 
rami o naczelne dowództwo. W później­
szych fazach dziejów greckich ustawicz 
nie sprzymierzali się z Persami przeciw 
innym plemionom greckim. Doprowa­
dzili do słynnego pokoju Antalkidasa 
czyli pokoju króla perskiego, który dyk­
tował swe warunki upokorzonej bez 
wojny Helladzie. W rozpaczliwej, boha­
terskiej obronie przed Filipem nie wzięii 
udziału. Pod Cheroneją ich nie było — 
zato po tej klęsce musieli schylić głowę 
pod jarzmo i stracili większą częśc swe­
go terytorjum, gdy oporne Ateny zacho­
wały przynajmniej część niepodległości.

Największym jej wodzom, Pauzan- 
jaszowi i Lizandrowi, zwycięstwa prze- 
wTróciły w głowie, aż duma doprowadzi- 

E B B M M m n m a m

ła ich do nędznego końca. Wogóle Spar 
ta wydała lichy typ człowieka publicz­
nego — raczej żołdaka, niż żołnierza, 
okrutnego, wiarołomnego, chciwego, 
częsio sprzedajnego 1 wprost zdrajcy. 
Sławę wojenną zdolywali Lacede.uoft- 
czycy równie często w  charakterze na­
jemników, jak oorońców ojczyzny. A’e 
i w  tym wypadku posiadali tylko męst­
wo i rutynę. Klearch spowodował klę­
skę i śmie.ć Cyrusa pod Kunaksą, gdyż 
nie usłuchał rozkazu, sprzecznego ze 
swą żołdacką metodą. Sławę z wypra­
wy zebrał Ateńczyk Ksenofont, przy­
wódca odwrotu

Coś być musiało w  spartańskiem 
wychowaniu państwowem, co zabijało 
szlachetną bezinteresowność, szerszy po 
gląd na świat, nawet ogólnohelleński 
patijotyzm — nie mówdąc już o dążnoś­
ciach kulturalnych.

Dużo było nieprawości, nierozsądku, 
nieładu w państwowem życiu Aten. Czy 
jednak nie lepiej z tem wszystkiem po­
zostać przy wzorach ateńskich?

W . T .

K Y O S N I E N ?
Książka wyświetlająca odpowiedzialność za wybuch wojny światowej

Kwestja odpowiedzialności za wy­
buch wojny światowej, kwestja „Kio 
winien?", sprec3rzowana zresztą jasno 
i niewątpliwie w brzrrreniu trantatu 
wersalskiego, w oslatnich czasach od­
żyła na nowo. A przynajmniej ze stro 
ny niemieckiej robi się wysiłki celem 
wskrzeszenia tego zagadnienia. wysiL 
ki idące w kierunku rewizjonistycz­
nym.

Od wybuchu wielkiej wojny upły­
nęło bezmała lat 20; niejedno za ta rło 
się może w pamięci tych, co w wojnie 
tej brali sami udział; niejeden szcze­
gół, niejeden fakt doszedł do wiado­
mości młodego, powojennego pokole­
nia w zmienionej lub zniekształconej 
foimie.

Ale zostały dokumenty: owe księgi 
białe- żóue, czerwone, meb.eskie, pu­
blikowane przez poszczególne państwa 
z chwila rozpoczęcia kroków wojen­
nych; owe listy i telegramy, wymie­
niane między głowami Państw i k ie­
rującymi dyplomatami. Zostały wresz 
cie całe tomy prac historycznych, o- 
partych na materjale źródłowym# ofi­
cjalnym. A wszystkie te dokumenty 
m ają swoją zdecydowana wymowę.

•  * •
Szereg tego rodzaju wartościowych 

publikacyi pow;ększv?a wydana świe­
żo w P aryżu  książką ,p. t- ,.Les cau 
ses de la guerre mondiale". Już samo 
nazwisko autora daje gwarancję co do 
wartości dokumentarnej tego dzWa. 
Autorem jest profesor Sorbony Knmil 
Bloch, dyrektor biblioteki i muzeum 
wielkiej wojny w Paryżu.

W  pracy swej, którą określił jako 
szkfc historyczny# powstrzym uje sie 
uczony od wyciagarna Jakichkolwiek 
samodzielnych wniosków. a nawet od 
robienia uwag. Jest to suche, chrono­

logiczne zestav ;enie wypadków na 
tle konfl'ktu austriacko - serbskiego,

poprzez morderstwo w Serajewie aż 
do wypowiedzenia wojny pizez Anglję

Aby uniKijąć zarzutu stronniczości 
autor opiera się w lwiej części swej 
pracy na m aterjale dokumentaryez- 
nym, — a jeżeli w pewnych momen­
tach daje ocenę wypadków, to nie czy 
ni tego od siebie: cytuje opinję dwócn 
wyb tnych publicystów niemieckich. 
Eug. Fischera i Hermana Lutza, obu 
wchodzących jako eksperci w skład 

komisii Reichstagu d 'a  zbadania kwe* 
stji odpowiedzialności za wybuch 
wojny.

•  *  *

Jak wygląda zatem ta kw est5a w 
świetle faktów i dokumentów. „W yś 
cig zbrojeń", w zrastające z roku na 
rok ljaprężenie między trójprzymie- 
rzem a Ententą, gorączkowa rozbudo­
wa floty niemieckiej, — wszystko to 
pozwalało obawiać się wybuchu kon­
fliktu. Kocioł bałkański dymi..- w y ­

starczy zbliżyć się doń z zapaloną 
żagwią, by pożar ogarnął cała Europę. 
Że zarówno Francja i Rosja, jak i 
Anglja nastrojone były nawskroś pa­
cyfistycznie, to przyznają nawet cy­
towani powyżej pisarze niemieccy.

Ale do wojny prze za wszelką cenę 
Wilhelm II, szef sztabu Mo'tke 1 
austriacki szef sztabu Conrad von 
Hótzendorf. Zamach w Serajewie na­
stręcza upragnioną okazie; za w /raź  
nemi wskazówkami Berlina wystoso­
wuje W iedeń do rządu serbskiego owo 
upokarzające ultimatum, przygotow a­
ny zgóry na jego odrzucenie. I znowu 
za wskazówkami Berlina odrzuca Wie 
deń wszelk!e podejmowane przez En- 
te r tę  próby załagodzenia konfliktu: 
propozycję cara noddania całei s» 'a- 
wy rozstrzygnięciu Trybunału w Ha­
dze, bezpośrednie „pourparters" mie­
dzy Austrią i Rosią, nawet przejścio­
wa okupację Belgradu z wstrzymaniem

dalszych kroków wojennych. Austrja 
mobilizuje i panami sytuacji stają się 
szefowie sztabu austrjackiego i nie­
mieckiego.

30 lipca car zarządza ogólną mo­
bilizację. Niemcy osiągnęły swój cel, 
do którego zm ierzały od phwili w y­
buchu konfliktu: zrzucić na Rosię od­
powiedzialność za wybuch wojny! 
W ypadki następują w błvskawicznem 
tempie: Niemcy żądają od Rosji
wstrzym ania mobilizacji; proponują 
Francji neutralność w ewentualnej 
wojnie rosyjsko - niemieckiej, żąda­
jąc jako gwarancji wyuama foitec 
Toul i Verdun; wypowiedzenie wojny 
Rosji, Francji i Belgji; inwazja do 
Belgii, co pociąga za sobą wystąpienie 
Anglji.

•  *

W siania 0 ksią żką
Otrzymaliśmy następującą odezwę z 

prośbą o wydrukowania.
„Nad daleką południową granicą ru­

muńską, rozsiadły s ię  liczna, większe lub 
m niejsze osiedla polskie Jednym z więk 
szych takich osiedli jest Zalucze nad Cze 
remoszein

Ciężkń czasy są  w ielkim  ham ulcem  
w  życiu intelektualnym  ! pracy kultural­
no-oświatowej. Ludno&ć niezamożna, zdana  
na w łasne szczupłe zasoby, oddalona o  
setki kilometrów od ośrodka Państw a, 
niem a zupełnie przysiępu do prawizdwe- 
go życia narodu — nawet z opisów — 
cenne dzieła literatury i historji są  nam 
niedostępne.

Dzi-eń za dniem m ija i niesie zapom­
nienie rodzimego wychowania, pamiątek  
i skarbów narodowych.

Zarząd Koła TSL w Znłuczu nad Cźe 
remoszem, walcząc % trudnościami przez

szereg la t w zaopatrzeniu w łasnem i s i­
łami bihljoteki, któraby dawała ludności 
polskiej rozrzuconej w  dolinach Czeremo 
szu wartościową lekturę, zwraca się do 
1 udrzd dobrej w oli, którym zależy na ■ 
trzym aniu na dalekich kresach tętna b i­
jącego m iłością Ojczyzny o łaskaw e ofia  
rowanie wszystkich przeczytanych ksią­
żek.

Zgóry dziękujem y za szczsre serca l 
oddanie w ielkiej przysługi przez w yszu­
kanie takich zbędnych książek, które pr*y 
czynią się niezm iernie do szerzenia rodzi 
mej kultury i utrzym ania ducha narodu 
w osiedlach, które tu stoją na dawnej 
tureckiej granicy —  nieraz zapomniane 
strażnice Rzeczypospolitej —  słow em  Bóg 
zapłać!

Ofiarne datki w książkach prosimy wy 
syłać pod adresem Zarząd Koła TSL Za- 
łu-oze dworzec,*

Dla uwypuklenia obrazu trzeba 
przypom nieć jeszcze jeden fakt. Oto 
nazajutrz po odpowiedzi rządu serb­
skiego, a na dwa dni przed rozpoczę­
ciem przez Austrie kroków wojennych. 
— generał Moltke redaguje już ulti­
matum do rządu belgijskiego, prononu 
jąc jej zachowanie „życzliwej neutral­
ności" lub „postawy przyjaznej** wo­
bec Niemiec i grożącej ..inwazji" 
wojsk francuskich...

Już w tej chwili zatem Mo’tke li­
czył sie z wybuchem woinv świato­
wej. A chwile uważał za najodpowied­
niejszą: Anglja miała do zwalczania 
duże trudności wewnętrzne, Rosia 
osłabiona po woinie japońskiej, nie 
mogła przed upływem trzech lat po­
stawić całej swej siły zbrojnej na od­
powiedniej stopie.

•  * *
Kto ponosi minę? —  na to pvt-'nie 

odnowiedz:ąły z miejsca rządy Włoch 
i Rumunji, deklarując swa neutral- 
nośd W edle traktatów  obowiązane by 
ły  one stanąć u boku swych sojuszni­
ków tylko na wypadek wt.,ny. narzu­
conej Niemcom i Austrii. W ojnę uwa­
żały one za agresywną. # — zaczem 
„casus foederis" nie zaistniał.

A kiedy Wilhelm II dostaje od 
swego ambasadora w Londynie pouf­
ny telegram, że w razie konfliktu nie­
miecko - francuskiego Anglja nie bę­
dzie mogła długo pozostać obojętnym 
widzem, — wówczas Kaiser, w przy­
stępie uniesienia pisze na marginesie 
tej depeszy, że w takim razie .,jaż nie 
m y, lecz wyłącznie Anglja ponosi od­
powiedzialność za wojnę lub pokó3.-“ 

* * *
Książka K- Blocha jest cennym i  

bardzo na czasie wydanym  dokum en­
tem. Niema w niej rewelacji, — ale 
samo sumienne, obiektywne zszerego* 
wanie faktów i wvnadków w ystarcza 
dla zancwpiepia lei nieprzemUala^ei 
wartości. A dziś jest ona s"°~H nle 
aktualną, (k. TJk
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Bomba $r gmachu Britisn Israel

Wzrost nastrojów antysemickich w Angiji
L ONDYN, 9. 1. (PAT) Do gmachu or- 

ganlzacM masoński j! pod nazwą Brltish 
Israel, które) siedziba znaldule się na­
przeciwko pałacu królewskiego Bucklng 
ham, rzucono przez okno bombę, która 
jednak nie posiadała znaczne) siły wy­
buchowe) I głównie napełniona bym 
benzyną. Bomhn wyrząazlła tylko dro­
bne szkody. Zamachu dokonał niejaki 
Aston, który zeznał, że działał z pobu­
dek politycznych Jako przeciwnik Bri- 
tish Israel i te  chodziło mu o podpalenie 
biura te) organizacji, celem zniszczenia 
wszystkich znajdujących się tam doku­
mentów. Aston oświadczył aalej. że do­
konał czynu na znak protestu przeciwko 
wszechświatowe) konspiracji żydow­
skiej 1 że dokłaane powody swego po­
stępku wyłożył w dokumencie, który

znajduje się w jego mieszkaniu. Astona. 
zatrzymano w więzieniu.

Głównym dogmatem organizacji Brl- 
tlsch Israel jest twierdzenie, że Anglicy 
są jednym z 10-ciu zołąkanych pokoleń

I
Izraela, o których wspomina olblja, i że 
są przeto spadkobiercami Izreala z woli | 
Boga. Do organizacji te) należy wielu 
wybitnych Anglików, nawet nie - Ży­
dów.

Parlam ent francuski pod ochroną
policji i gwardji

PARYŻ, 9, 1. (PAT) Dziś rozpoczął ł 
się rek parlamentarny odu Izb. Otwaicie 
Izb nastąpiło w atmosferze dużego pod­
niecenia, wyburzoną opinię usiłowały 
wykorzystać czynniki, zbliżone do Ac- 
tion Francaise i ogłosiły wezwanie do 
demonstracji przeciwrządowej. Na go-

Tybet oczekuje 14-go wcielenia Buddy
LONDYN, 9. 1. (PAT) Kapłani w 

Tybecie zdecydował) że następcę zmar 
łego niedawno Dalaj-Lamy będzie dzjec 
ko, urodzone dokładnie w tej samej 
chwili, w której nastąpił zgon Dalaj- 
Lamy. Kapłan] tybetańscy rozumieją, że 
duch zmarłego wstąpił w ciało nowo­

narodzonego dziecka. któ,e w ten spo­
sób staje stę 14-tem z rzędu wcieleniem 
Buddy. Podczas małoletności nowego 
Dalaj - Lamy kraj rządzony będzie 
przez regenta, którego wybierze zgro­
madzenie kapłanów.

Sprzeczne oprnte o katastrofie
w  kopalni „N e lson ”

PRAGA, 9. 1. (PAT) Aresztowanie 8 
kierowniczych funKcjonarhiszy kopalni 
węgła Nelson, wywarło wielkie wraże­
nie i jest komentowano jako dowód de­
cyzji rządu nkaranla winnych z cała 
bezwzg ędnością. Wśród aresztowanych 
znajduje s i r  naczelny dyrektor kopalń! 
Loecker. Śledztwo, prowadzone ener 
glcznle, stwierdziło brak dostatecznego

dzlne przed otwarciem posiedzenia par­
lamentu, otoczono gmach gwardią mu- 
nicypaln.ą, a przed samą Izbą ustawiono 
kordon policyjny. Posiedzenie Izby 
otwarte zostało o godz. 15 z zachowa­
niem zwykłego ceremoniału. Zagaił ie 
najstarszy wiekiem deputowany Grous- 
seau, który oddał hołd ofiarom katastro­
fy pód Lagny. Przewodniczącym Izby 
Wyprano ponownie dep. Buissona. W 
senacie posiedzenie miało analogiczny 
przebieg.

nadzoru nad bezpieczeństwem w kopa! 
ni. Zarząd wydal dziś komunikat, w któ 
rym wbrew wynikom śledztwa twier­
dzi, że w kopalniach, które mu podle­
gały, warunki bezpieczeństwa były do- j 
bre i że kopalnia, w której wydarzyła 
się katastrofa, zatrudniała najlepszych 
inżynierów Zagłębia. Oświadczenie po­
wyższe władze skonfiskowały.

Ferment wśród ludności Marokka
CASABl-ANCA, 9. 1. (PAT). Dono­

szą ł T en an u , stolicy M arokka hisz- 
pańskego, że w związku z podaniem 
się do dymisji wysokiego kom isarza 
hiszpańskiego i szeregi wybitnych u- 
rzędników adm inistracji hiszpańskiej,

i

co zostało spowodowano niezatwier- 
dzeniem przez M ądry r budżetu Ma­
rokka na r. 1934. Daje się zauważyć 
poważny ferment wśród ludności miej­
scowej. W ładze miejscowe zarządziły 
ostre środki ochronne.

Dyplom atycznie.., gw ałtow ny atak
Boraha

WASZYNGTON, 9. 1. (P a T). W  
wygłoszonem w Nowym Jorku prze­
mówieniu, senator Borah zalecał, aby 
S tany  Zjednoczone naoai pozostały w 
odosobnieniu wobec kłótni europej­
skich, poczem mię wymieniając żad­
nego państwa, gwałtownie zaatakować 
niedawno istniejący ruch polityczny, 
zm ierzający do zastąpienia 10-ciu 
przykazań, \> ysuniętemi przez twórcę 
tej polityki nakazam i osobisiemi, które 
prześladują mężczyzn i kobiety przez 
różniczkowanie ich pochodzenia, wie­
rzeń religiinych i przekonań politycz­
nych, ponadto poświęcają prawa naro­
dów dla haseł zawiści-

S tany  Zjednoczone nie m ają za­
miaru przeciwstawiać się tej polityce, 
ale też nie mogą pozostać wobec niej 
obojętne.

Rada aosoodartza 
Ftałej Ententy

PRAGA, 9. 1. (FAT) W gmachu min. 
spr. zagr. odbyło się dziś inauguracyjne 
posiedzenie pierwszej konferencji rady 
gospodarczej Małej Ententy Obrady 
zagaił min. dr. Benesz. Mówca dał wy­
raz nadziei, że obrady konferencji dadzą 
pozytywne lezultaty, mimo, że odbywa­
ją się w  chwili wielkich międzynarodo­
wych trudności politycznych. Szefowie 
deiegacyj jugosłowiańskiej i rumuńskiej 
stwierdzili, że ożywieni są zdecydowa­
ną wolą usunięcia piętrzących się prze­
szkód. Pod koniec posiedzenia min. Be 
nesz wygłosił przemówienie, poświęco­
ne pamięci zmarłego piemjera rumuń­
skiego Duki.

Z  sądćw niemieckich
BERLIN; 9. 1. (PAT) Sąd karny w 

Dossau zarządził przymusową kastrację 
2 przestępców, skazanych za zbrodnię 
na tle seksualnem. Tegoż dnia 6 innych 
osób skazanych w Dessau za przestęp­
stwa, skazano na łączną karę 15 i pół 
lat ciężkiego więzienia.

W toczącym się od szeregu miesięcy 
przed sadem berlińskim procesie prze­
ciwko 53 komunistom, oskarżonym o na­
pad na grupę szturmowców, którzy w 
dniu 30 stycznia ub. roku manifestowali 
na cześć Hitlera, prokurator zażądał 
łącznej kary 252 lat więzitnia. W czasie 
napadu zastrze'ony został wówczas ko­
mendant szturmówki Maikowsky i 
wachmistrz policji Zaritzky.

nież określenia stosunkowo . młode, 
podobnie jak i „tank'*, k tó ra  to nazwa 
narodziła się dopiero w r. 1917.'

W  zakresie kosmetyki kobiecej 
wchodzą dwa nowe w yrazy zatniesz 
czone w tym tomie: ..slimmin?" (ku- 
racia odtłuszczająca), oraz J ip stick ‘‘ 
(ołówek do warg), — jakkolwiek użv 
wanie ołówka do warg znane było już 
w starożvtnei Grecji i w Rzymie ora? 
na Wschodzie.

Oczywiście nie brak w słowniku i 
takich wyrażeń jak psychoanaliza, rad 
jun.. Liga Narodów.

Ciekawem lest, iż określenia ..sabo­
ta ż 1 i ..pacyfista11 przed 50 latv  jesz­
cze bvlv w Angiji zupełnie nieznane i 
obecnie dopiero weszły niejako ofi­

cjalnie do skarbca angielskiego jeży­
ka- (r). .

Telegramy
RZYM W m iejscowości Segni, "im  >• 

chód ciężarowy wiozący robotników do 
fabryki, spadł z dużej pochyłości w  prze­
paść. Sześciu robotników poniosło śm ierć 
na miejscu, 14 jest rannych

PARYŻ. Katastrofa, jaka uastąpiłf 
wskutek prze, >vania tamy w  zakładach 
hydroelekirycznych, p o c is n ę ła  za sobą 
jeszcze jsemą ofiarę. Jak donosi „Ezcel- 
sior‘‘ inż. Scherer, który opracowywał 
plan zakładów, popełnił samobójstwo.

CHAMONIX. Aferzysta Stawiński, kW 
ry wczoraj w chw ili aresztowania go przez 
policję postrzelił się ciężko i  rewolwtru  
w głowę, zmarł w ciągu nocy.

t OEIO. Onarami wczorajszej katastro  
fy na dworcu w Kioto padło 77 osób za­
bitych i 64 ciężko rannych.

SZANGHAJ. Urzędowo donoezą, że 
wojska rząoowo dotarły do punktu na 
i-zeeo Min, położonego o 25 m il od Fu—  
Czeu. Zajęcia Fu-Czeu należy śię epodzte 
wa i w najbliższym  czasie.

RYGA. Min. sipr. zagr. Tsalnais udaje 
się w środę do Berlina.

MOSKWA. W  okolicach Chabarowska 
znaleziono w tajdze śpiącego boa-dusicie, 
la, długości 3 mtr. a grubości 12 cm. Jest 
to pierwszy wypadek znalezienia pod­
zwrotnikowego gada na tak dalekiej pół 
nocy.

BUDAPESZT. Rektorzy uniwersytetów

Demonstracja niemiecka 
w  Genewie

GENEWA, 9. i  (PAT). Pod prze- 
Wodn1' :twem prof. M łynarskiego od 

była się wczoraj sesja komitetu finan­
sowego Ligi Nar. Komitet przyjął d r 
wiadomości dymisję członka komisji 
Niemca Kempnera który ustąpił, po­
mimo że członkowie komitetu nie sa 
reprezentantam i swego kraju, lecz są 
mianowani przez Radę Ligi Nar. w 
charakterze rzeczoznawców finanso­

wych Następnie kom itet przystąpił do 
zbadania problemu wsnółoracy techni­
czne! z rządem rumuńskim.

ŁÓDŹ. Wczoraj rozpoczął się tu zjazd 
nauczycieli niem ieckich przy Niem. Zw. 
Kulturalno-Gospodarczym w Polsce. Przy 
b jlo  78 delegatów z całej Polski

Terror hojów karzy niemieckich
KATOWICE, 9. I. (PAT) Opolskie 

..Nowiny Codzienne" podają, że na dwor 
cu w Opolu pobito dzierżawcę nospody 
Domu Polskiego w Onolu Jana Augu-; 
styna. Około 20 członków S. A. bez u- 
zasadnionego powucju rzuciło się ra wy­

chodzącego z dworca Augustyna i po­
biło go do krwi. 3 urzędników policji 
wyrwało wreszcie Augustyna z rąk na­
pastników i odprowadziło go do po- 
czekali dworca, O zajściu spisano pro­
tokół na posterunku policji.

Ustawa o zwalczaniu charób 
wenerycznych

M inisterstwa opieki społecznej opraco­
wało projekt ustawy o zwalezaniu cho­
rób wenerycznych.

Projekt dotyczy następuląeyeh chorób 
kiła, w iewiór (rzeżączka), oraz wrzód w e­
neryczny.

Rozporządzania przewiduje obowiązki 
chorego w  Zakresie przym usowego Tucze­
nia ałę, zakazy wstępowania w związki 
m ałżeńskie 0 3 ó b  chorych, obowiązki le­
karza (mi in. obowiązek zachowania ta ­
jem nicy zawodowej), obowiązki t upraw , 
nienia władz adminiutracy jnych Ud..

Ro l porządzenie przewiduje m  in ., ta 
gm iny m iejskie z ludnością, powyżej 25 tys. 
m ieszkańców, oraa powiatowe związki sa ­
morządowe podjąć maja, starania, aby w  
ciągu 5-ciu la t posiadały już w  szpita­
lach odpowiednią ilość łóżek dla eh irych  
na choroby weneryczne. R-zjjorządccnie

przewiduje również zn iesienie reglam en­
tacji sanitarnej prostytutek, \ti - —

Nowy tom angielskiego 
słownika

Po raz pierwszy od pięćdziesięciu 
lat powiększył się klasyczny, wieloto­
mowy słownik jeżyka angielskiego, 
„The Oxford D ictionary11 o jeden no­
wy, świeżo w ydany tom- Zawarte w 
nim są w szj^tkie te w yrazy, które 
p rz td  50 laty  były jeszcze zupełnie 
nieznane, a dziś zdobvły sobie defini­
tywnie prawo obywatelstwa-

A więc przedewszystkiem cała li­
tan ia  wyrażeń technicznych, JaV auto 
mobil, broadcasting, talkies (filmy 
mówiące), semen (ekran), a nawet 
„r<3ot“, tak dziś popularne określe­
nie, k tóre przyjęło się niemal na 
całym świecie

„Kubizm" i „futuryzm to rów-

w Djbreczynie, Sz-sgedynie i  p ięc iu  
kościołach rozwiązali komitaty stulane, 
kie, które wzywaty studentów do nl»mpi 
sywania się na nowy bemestr, d-póki 
rząd nie uwzględni postulatów mtoJzkłiy 
akądt-inirktfrj.

WASZYNGTON. Sanat zatwierdził n o ­
m inację Morganthaua na stanowisko se .  
krełarza skarbu.

WARSZAWA. P. Prezy len* Rzplitej 
przyjął wczoraj p. Bogdana HuttemCzap  
skiego, Drazydenta polsk. rwi-ązku Kawa­
lerów Maltańskich, wybitnego filantropa 
i działacza społecznego, którego uo-skoro 
wał w ielką w stęgą ord;ru P olonia Re«Li­
tu ta

WARSZAWA. B ilans handlu zagranics 
nego Polski w ykazuje za ro. grudzień 
saldo dodatnie w sum ie 28.389 tys. zł. 
Przywóz w yniósł 228. 309 tonn wartości 
55 431 tys. (w por. z  listopadem zm niei 
tzył się o 16558 tys. zł). W ywóz z Polski 
wyniósł 1 229.708 t  wart. 84 020 (w por. 
Z listop. zmniejszy! się o 16.855 tys. tonnh 

KRYNICA. Zjazd ł?karzy zakończył się 
o dzisń wcześniej z powodu nieprzybycia 
niektorycn prelegentów. Następny odbę­
dzie się w Kryniev w  roku 1936.

STANISŁAW uW - W  Gwożdźcu starym  
pow. Kot' m yja został zastrzelony na za­
bawie praez W asyla M ykietyluka P iotr  
Worobczuk. Otr-ymał on postrzał z uetę- 
tago karabinu w czoło i zm arł na mi-aj- 
ącu.

STANISŁAWÓW. W  W ygodzie pow. 
Dolina aresztowany został za ucieczkę s 
więzienia w  Nadwórnie znany kasiarz Jan 
Snadibur, który odsiadywał karę sa do­
konanie szeregu w łam ań kasowych w 
Nadwórnie.

OD ADMINISTRACJI
Dla uniknięcia pomyłek przy  
przesyłaniu gotówki pocztą lub 
przez P. K. O. upraszamy o łas­
kawe wyszczególnienie, ną jaki 
cel wysłana gotówka jest przez­
naczona (ogłoszenia, prenumera­

ta, ofiary i t. p.
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P. Niedziałkowski stwierdza, że 
punkt najważniejszy tej całej sprawy 
leży jeszcze gdzieindziej:

„W szyscy w  Polsce zdają, sobie 
św ieini'3 6prawę z tego, że jeżeli tak  
z.w rewizja Konstytucji w ogóle nastąpi 
to nastąpi nie w  trybb  w alki poglą­
dów, „rzeczowej" dyskusji itp., ale w, 
trybie ^przeforsowania'* czugoś tam po­
przez Sejm  i Senat przy pomocy „zna­
nych m=tad“ ; cala kombinacja będzie 

w tych warunkach m ogła istn ieć tylko 
dopóty, dopoki będzie istn iał ,,sanacyj­
ny" system  rządzenia. Nikt tego nie  
nazwie, rzecz prosta, rozwiązaniem pro

blem ów ustroju prawnojpolityoznego 
Polski. RBWR przegra, sprawę Konsty­
tucji dlatego przedewszystkiem , że nie 
potrafi! uniezależnić jej od siebie sa­
mego, od w łasnej egzystencji: Ewentu­

alna Konstytucja, która upadnie wraz 
z obozem cnwilowo rządzącym, to nie 
je«t źaane rozwiązanie czegokol e/iek“

Pocóż żalem  ta pretensja do opo­
zycji o... „brak argum entów "?

Walki w ś t ó  d przemyskiego żydostw a

■ j-

Przem yśl 11 stycznia^ 
Dużą sensację w yw ołaia w  m ieście 

odezwa rabinatu, nawołująca ogol żydow ­
ski do 4 tygodniowego bojkotu żydowskich  
handlarzy ryb Stało się to z tego powodu, 
że kiedy rabinaty zakazał ostatnio sprze-

Z n o r m a liz o w a ć  /o zy
Nowe obciążenie rolnlrtwa

żyć warto, że m etalowe części wozów są  
znormalizowane przez fabryki. Natom iast 
norm alizacja sam ych wozów nie da ż&d. 
nych korzyści gospodarczych, gdyż są one 
wyrabiane na wsi przez rzem leślm -ic.. 
nie zaś sposobem fabrycznym.

Gdybyśmy nie m ieli przed sobą komu­
nikatu oficjalnej ajencji prasowej, przypu 
szczalibyśm y, że m am y doczynienia z,.. 
dowcipem, czy też m istyfikacją.

Mamy pewne wątpliwości co do tego, 
czy nasze rolnictwo będzie m ogło sobie 
pozwolić na zakup nowych wuzów...

dąży ryb. w  soboty, przekupnie żydowscy 
nietyiko ten nakaz zlekceważyli, ale nad  
to w yśm iali delegata rabinackiego, który 
ich nakłania! do zaniedbania handlu. Na­
leży dodać, że na bojkocie tym  zyskali 
nieliczni zresztą w Przem yślu przedsię­
biorcy polscy. —  Równocześnie nakazał 
rabinat wszystkim  żyaom póidniowy ści­
sły  post, dla odwrócenia nagłego zgonu 
młodych żydów, których zastraszająca 
ilość zm arła ostatnio nagle w przem yśla.

W a i-y  tvlVo d o  15 gtvc...iia 1934 ..

B O N
n a  BTS.2 P Ł A T N Y
flakon św ie tnej wody koiońskioj i na  4 słynna 
nożyki do & a | | a n e K  T™ ) 

g o len ia  H  v .k u p n ie
5 nożyków  „S a lfe rs"  po  20 groszy  ssuka

P e r f u m e r i a  & L F F . D £ R  A
SvkstńsLa 7 lnb Kopernika 15a.
150 U w aga: ty lk o  ca  gw rotem  bonu.

Syn zgu bfł nogę ojca

Uryw ki z 'd n ia
Niepotrzebny komitet

Onegdaj odbyło się w W arszawie 
tw sali Senatu) inauguracyjne posie­
dzenie „polskiego komitetu propales- 
tyńskiego", któremu prasa sanacyjna 
i żydowska poświęciła wiele miejsca- 
Sjonistyczny ,.Nasz Przegląd" napisał 
m. ń„-, że inaugu"ację tę

„uważać należy za punkt zwrotny 
w ustosunkowaniu się  Rzeczypospolitej 
Polskiej do tworzącej się  żydowskiej 
siedziby narodowej".

Z tym  „punktem zwrotnym " jest 
Coś nie w porządku, bo — jak wynika 
z przemówień prezesa wszechświato­
wej organizacji sjonistycznej Nahuma 
Sokołowa i z wyjaśnień prezesa >,pol­
skiego komitetu propalestyńskiego", 

ks, Z. Lubomirskiego — urzędowa po­
lityka polska już od r. 1926 stała na 
stanowisku poparcia dążeń sjonistycz- 
nych-

„Gazeta W aiszaw ska“ stwierdza 
słusznie, że' jaknajliczniejsza emigra­
cja Żydów z Polski do Palestyny jest 
niewątpliwie nardzo pożądana. Ale 

„Palestyna — pisze „G. W .“ —  w 
istotnem  rozumieniu sjonistów jest ty l. 
ko ośrodkiem, który będzie dla żydów 
,^ąrką przymierza m iędzy dawnemi i no 
■wafel laty". Tworząc ąilny ośrodek na 
rodowy w  P alestynie, żyazl nie zam ie­
rzała bmigrować z krajów, w których 
osiedli i co za tern idzie zrezygnować z 
m etod politycznych, przystosowanych do 
diaspory.

Rabin Thon, który pospołu z ks. Zd J  
Lubomirskim i innym i dygnitarzami 
sanacyjnym i zasiada w  kom itecis pale- 
ężyńsjłim, niedawno w  Sejm ie oświad 
czył, źa obok Palestyny, żydzi polscy 
uważają również i Rzeczpospolitą za 
swój kraj i za swoją własność. W  P a ­
lestynie, zdaniem rabina Thona, znaj­
dują się groby ich ojców, ale w Polsce  
jest grobów tych również sporo. Z tego 
p Thon w yciąga wniosek, ze m owy być 
n ie m oże o m&sowem w yjściu  ży łd w  z  
Polski. Przeciwnie, sw oje dodatnie wv 
niki osadnicze w P alestyn ie pragną oni 
w yzyskać jako argum ent do dMrugania 
się praw i poparcia dla żydowskiej ko­
lonizacji roin-ej w Polsce, do wię-esif-po 
jeszc-z,e um ocnienia się gospodarczego 
i politycznego u nas w  kraju. Za to 
ofiarują nam stosunki handlowe... t  
100.000 ludnością żydowską w  P a lesty ­
nie'1.

A wiadomo, jak się wychodzi na 
stosunkach Handlowych z Żydami ■.

Skargi ra  obojętność
Niektóre pisma sanacyjne użalają 

się na opozycję, że tak mało poświęca 
uwagi konstytucyjnym  projektom  BB 
W R Przyczyną tego faktu ma być 
(oczywiście!) „słabość" prądów opo­
zycyjnych i rzekomy brak argum en­
tów- Irnego trochę jest zdania p. M- 
Niedziałkowski, k tó ry  w ostatnim  nu­
merze „Robotnika" (z 9. 1- 1934 r.) 
stwierdza- że tę sam ą obojętność ob­
jaw iają adhei enci BB i wyjaśnia skąd 
się ta obojętność bierze:

„Ta obojętność powszechna została  
przj gotowana skrupulatnie w łaśn ie  

rzez BBWR. „prace" konstytucyjne na  
azego system u rządzenia kroczyły na­
przód jakiam iś zupełnie przypadkowemi 
zygzakami. W  m iesiącach letnich 1926 
p prof. M akowski wygotował „na kola  
nie" kilka przepisów konkretnych, któ­
re Drugi S-sjm wtedy uchw alił; w  roku 
1929 Sejm Trzeci po rozjnowach przy­
wódców stronnictw z p. Prezydentem  
Rzeczypospolitej przystąpił na serjo do 

rewizji Konstytucji. N astąpił niebawem  
sabotaż ze strony Klubu BBW F i ze 
strony gabinetu p. Bartla, podobno 
w brew chęciom sam ego premjera. P od ­
ówczas zainl eiesow anie w  kraju istn ia . 
ło. W  Czwartym Sejm ie BBWR sm aży 
i usm ażyć ani rusz nie rnoż-j niczego 
wyraźnego; to tak, to »wak; to „język 
staropolski", to „tezy" zam iast artyku­
łów ustawy; jeden bebek do sasa, dru­
gi do łasa; „elita" i  parlamentaryzm  
praworządn ość i „piwcza praw" dla 
Głowy Państw a; w szystko w  zatnfknię- 
tem kółku; wiatrak, który obraca się 
w próżni".

Trudno rzeczywiście, aby w takich 
warunkach mogło powstać jakieś dla 
jeszcze jednego „projektu" RB zainte­
resowanie. A o entuzjazm ie to i ma- i 
rzyć szkodą. i

Na posiedzeniu Rady Ministrów w  
dniu 1 bm. uchwalono między in. projekt 
ustaw y o norm alizacji wozów, „porusza, 
nych ailą zwierzęcą", projekt przewiduje, 
że wozy poruszane s iłą  zwierzęcą oraz ich  
części składowe podlegać będą norm ali­
zacji w  zakresie i w  wymlaracn, które a- 
stalą odpowiednie rozporządzenia wyko. 
nawoź*.

Projekt przewiduje powatem tem rn y  
prekluzyjne, w których okresie wolno bę­
dzie wyrabiać, pozbywać i naby,vać, oraz 
użytkować wozy, nleodpowładające p rze­
pisom  normalizacyjnym . Kto zastosuje się 
do przepisów ustawy w  okresie wcześniej­
szym — będzie m iał prawo do korzystania 
aż do terminu prekluzyjnego z ulgi 50-pr0- 
czntowej w  opłatach m ytniczycb, rogat­
kowych i kopytkowych.

projektowana ustawa m a na celu — 
wedle oficjalnych komentarzy — użj warna 
wozów najbardziej zapewniających bezpie­
czeństwo ruchu i najm niej niszczących  
drogi."

•  •
W  związku z  tym  komentarzem zauwa-

Przem yśl 11 stycznia.
Dużo hałasu narobiła w  Przem yślu  

wiadomość o znalezieniu pod Dubieckiem  
ludzkiej nogi. p o licja  rozpoczęła śledztwo 
i -oto okazało się, że jednemu z w ieśnia­
ków amputowano w  przemyskim  szpitalu  
nogę, k tć ią  syn odnosił do domu, aby ją

„pochować". Poni-eważ się jednak w  m ie­
ście upił, nngę po drodze zgubił. Obecnie 
po dojściu przez policję do wątku 6prawy, 
fantastyczna wersja o rzekomym mordzie 
przestała wreszcie krążyć.

P o C t ó J ,  c z y  w o j n a ?
Statystyczna łam igłów ka am erykańska

Pismo amerykańskie „New OutloolT‘, 
ogłosiło artykuł T. R. Ybarra, w Którym, 
dając upust zamiłowaniu Amerykanów  
do łam igłówek i szarad statystycznych, 
autor rozstrzyga kwestję istniejących  
szans pokoju i w ojny zapomocą ozna­
czenia pokojowych lub wojennych ten- 
dencyj danego państwa cyframi. U sze­
regowaniu zaś tych cyfr pozwala auto­
rowi na w yciągnięcie wniosku „mate­
matycznego", iż szanse wojny św iato­
wej w obec szans pokoju przedstawiają 
się jak stosunek cyfrow y dwóch do 
trzech.

Rzecz prosta, iż wniosek płonący z 
tak indywidualnych przesłanek jest zu­
pełnie dowolny; przytem autor rozdaje 
„cenzurki" pokojowe lub wojenne z roz­
brajającą często naiwnością yankesa, 
nie orientującego się wcale w  stosunkach 
europejskich. Czasem — choć zdarza się 
to rzadziej — ma rację, czasem — częr 
ściej— trafia jak kulą w płot. Nie traci 
jednak nigdy tupetu, tembardziej, iż me­
toda „matematyczna", jaką się posłu­
guje jest tyleż prosta, co dowolna i za­
leżna od sympatji lub antypatjl autora.

Jak sobie radzi p. Ybarra w  kwestji 
tak skomplikowanej? A oto tak: Podzie­
lił on Europę na dziesięć wielkich ugru­
powań; grupa pierwsza — W. Brytanja, 
druga — Francja, trzecia — Niemcy, 
czwarta — Italja, piąta — Rosja, szósta 
— Mała Ententą. siódma — Polska, 
ósma. — Austria, dziewiąta — Węgry, 
dziesiąta — kraje neutralne podczas 
wojny 1914—1918 r.

Państwo, które okaże się zdecydo 
wanie pokojowem (w wyniku analizy 
indywidualnej autora) oznacza p. Ybarra 
cyfrą 100,

W  Brytanja idzie pierwsza pod skal­
pel Amerykanina. Stwierdza on, że ogół 
ludności W. Brytanii a tembardziej jej 
Dominiów wypowiada się zdecydowanie 
za utrzymaniem pokoju, a przeto Impe­
rium brytyjskie otrzymuje cenzurkę
— 85.

Francja? Większość Francuzów opo 
wiada się za pokojem, przeciw wojnie, 
to fakt. Ale — mówi p. Ybarra — Trak­
tat Wersalski nakłada na Francję obo­
wiązek utrzymania status quo w Euro­
pie, co — charakterystyczne dla autora
— zmniejsza wartość Francji jako czyn­
nika pokoju. A sojusznicy Francji? — 
pyta autor, czy w  razie zaatakowania 
którego z nich, Francja zostałaby obo­
jętna? Nie, odpowiada sam sobie i z tej 
racji daje Fiancji stopień — 75.

A Niemcy? Ybarra przyznaje, te  
Niemcy są obecnie raczej źródłem nie­
pokoju w Europie, groźbą zawikłań wo­
jennych j wystawia im fatalnie niski sto­
pień — 35.

Od Niemiec do Italji krok jeden. Italja 
jest militarystyczna, obawia się Francji, 
popiera Niemcy — słowem nie zasługuje 
na lepszy stopień niż 45. Tyle w a/t jest 
jej pacyfizm według p. Ybarra.

Wreszcie — Polska. Tutaj germano- 
filstwo i nieznajomość historji Europy 
wyłażą u autora jak szydło z worka. 
Tolska i jej granica zachodnia są nai- 
d-ażliwszyrti punktem w całej Europie. 
Tutaj może się wydarzyć eksplozja. A 
więc po „rozważnym" namyśle p. Ybar­
ra przyznaje Polsce o pięć stopni więcej 
niż Niemcom t. j. 40.

Pozostaje jeszcze Mała Ententa i 
kraje neutralne. Kraje neutralne otrzy­
mują wszystkie razem pełny stopień — 
100. Mała Ententa tylko 50. Dlaczego?

Bo dąży ona do utrzymania status quo...
W lezultacie swych dociekań mate­

matycznych sumuje p. Ybarrc wszystkie 
stopnie i otrzymuje sumę 600. A więc 
sześćset szans na tysiąc przemawia za 
pokojem, czyli trzy przeciw dwom na 
rzecz pokoju. Konkluzja? Czyfry te nie 
są zaszczytne dla cywilizacji europej­
skiej. Gromiąc w ten sposób Europę w y­
mazuje p. Ybarra zupcłniei z pamięci 
swojej Stany Zjednoczone, ich zbroje­
nia, ich stanowisko wobec Japonji, ich 
politykę wobec Ameryki Południowej i 
dużo, dużo innych rzeczy.

Wielkiej wartości matematyczna za­
bawa na szpaltach „New Outlook" nie 
posiada, odsłania zato psychologiczne 
kulisy rozumowań politycznych Amery­
kanów. E. R.

P e ta r  w  kopalni ropy
Sanok , 11 stycznia- 

Z Klimkówki, w pow- Sanockim, do­
noszą, ze onegdai wieczorem^ na ko­
palni, k tóra jest własnością spółki naf­
towej „Ostoja", wybuchł w zabudowa­
niach tłoczni niebezpieczny pożar, któ­
rego pastw ą padły dwa drewniane bu­

dynki. P ożar udało się dzięki szybkiej 
akcji ratowniczej zlokalizować i dla­
tego jedynie szkoda nie przybrała ka­
tastrofalnych wprost rozmiarów. P rzy ­
czyną pożaru było prawdopodobnie 
nieostrożne rzucenie niedopałka w za­
budowaniach tłoczni

Przy zaparciu stolca, przekrwieniu 
podbrzusza, bólach w krzyżu i w bo­
kach, braku oddechu, biciu serca, migre­
nie, szumie w  uszach, zawrotach głowv 
i ogólnem złem samopoczuciu naturalna 
woda gorzka Franclszka-Józefa powo­
duje wydajne i obfite wypróżnienie i za­
nik poprzednich objawów niepokoją 
eych. Zalecana przez lekarzy. 2779
■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ H f

K rw a w e  wesele
Sanok, 11 stycznia-

Onegdaj odbywały się w Jasienićy 
rosielnej, pow- Brzozów, wesele córki 
w domu pewnego gospodarza, Pddczas 
zabawy weselnej, gdy alkohol szumieć 
począł w głowach zapalczywych mło­
dzieńców wiejskich, doszło do bójki na 
tle porachunków i uraz osobistych.

Podczas walki na pięście i noże po­
bito dotkliwie i pokłuto nożami Józefa 
Kuźnara i Józefa Śnieżka, zamieszka­
łych w Jasienicy- O wszczęcie bójki 
i operowanie nożami podejrzani sa pa­
robcy wiejscy Michał i Józef Jastrzęb- 
cy, oraz Józef Z,-ębiec. Poranionych i 
pobitych weselników pozostawiono 

opiece domowej-
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3w aJ pośrednicy w  zatarg u, Którego niema

włosku-angielskicii komerencyj w R z m
Spotkanie brytyjskiego ministra 

*praw zagranicznych, sir John Simona 
z p. Mussolinim w Rzymie, w pierw­
szych dniach b. m.. przedstawiane 

było ogólnie, a przedewszystkiem ze 
strony włoskiej ł angielskiej- jako 
wstęp do pośrednictwa Anglji i Włoch 
miedzy Francją i Niemcami.

Tak przedstawiały sprawę w chwi­
li rozmów w Rzymie pisma włoskie, 
np, Giornale d‘ltalia:

,,— Trudność chwil! streszcza się 
dla Europy w zatargu gwałtownym  
między Francją i Niemcami**. 

Jednocześnie zaś londyński Daily 
Telegraph z 6 go bm. powiada:

„— Sytuacja doskonale się nada­
je Jo dz-alania dwu mocarstw po­
średniczących, Anglji T Włoch. Pro 
pozycje Francji są ważne, przede­
wszystkiem z tego powodu, że bio­
rą pod uwagę znaczne natychmia­
stowe zmniejszenie sił zbrojnych 
Francji- Rząd niemiecki zaś również 
czyni ustępstwo.^ zgłaszając goto­
wość poddania się kontroli między­
narodowej organizacyj KOł wojsko­
wych “•
Pośrednictwo Anglii i Wioch nie­

zbyt uśmiecha się jednak Francji, jak 
świadczą m. in. uwagi p. Pierre Ber- 
nus‘a w Journal aes Denats z 7-go 
b. m>:

W  Rzym.e 1 w Londynie 
twierdzą, że nad sytuarją Europy 
góruje zatarg między. Francją i 
Niemcami, a rzeczą Anglji i Włoch 
jest odegranie roli arbitrów. Ta 
rola rozjemców, tak pochlebna dla 
miłości własnej oou tych panscw, 
tern więcej ma dla nich uroku, że 
pozwoliłaby im oha na wyjście Z gr-  
z zyskiem A tymczasem ten właś­
nie snosób pojmowania sytuacji eu­
ropejskiej, całkowicie meuza^idnió 
ny. zaostrza stan nieładu w Furopie.

W  grunce rzeczy bowiem niema 
zatargu francusKo - niemieckiego, 
jest raczej 1 górujć to sytuacii to, 
że istnieje polityka niemiecka, któ­
rej zamiary mogą oyć urzeczywist­
nione tvlko w drodze womv. Jeśli 
się zaimię stanowisko rozumne, czy­
li jeśli się ma ha celu jedynie 
wzmocnienie Pokoju, rzeczą na- 
pfawdą ważną jest pizedęWśzystJ 
kiem nieobaianie równowagi Sił na 
rzec/; tych, których polityka, żarów 
no z istoty swej. Jak z używ-nvch 
sposobów siania postrachu> skiero­
wana jest ku woju e.

Zagadnienie pokoju jest proste. 
Rozwiązanie Jego leży w przeszko­
dzeniu Trzeciej R ztszy w uzyskaniu 
takiej siły, aoy, podobnie jak Rzesza 
Wilhelma II w r. 1914, mogła uwa­
żać. że Jest w stanie narzucić swą 
wolę Euroiie. Ten prosty stan rze­
czy zaciemnia się często w sztucz­

ny sposób".
Zjawiające się we Francji gtosy 

tego rodzaju wskazują, że zbyt prosta 
gra, polegająca na wyłudzeniu przez 
Niemcy raz jeszcze ustępstw w dro­
dze pośrednictwa usłużnych państw, 
spotka się z oporem.

Simon nie p r z y w ió z ł z  R zy m u
nowego planu rozbrojenia

LONDYN 10. 1. (PAT). Ministerialny 
komitet dla spraw rozbrojenia na dzisie]- 
szem posiedzenia zapoznał się z wynika­
mi wizyty ministra Simona w Rzymie 
oraz z przebiegiem rozmów z Musso­
linim.

Reuter, donosi, że żaden nowy, osta­

teczny pian rozbrojenia nie był przy­
wieziony z Rzymu. Wątpllwem jest, czy 
minister Simon będzie się mógł udać do 
Genewy w dniu 15 bm. gdyż jego obec­
ność w Londynie będzie konieczna ze 
względu na ważne narady ministerialne

Nie było Donętnych propozycyi
LONDYN, 10. 1. (PAT). Niemieckie | 

biuro informacyjne zaprzecza wiadomo- ! 
ścl jakoby Hitler mluf zaproponować Ju­
gosławii odstąpienie M Kaiyntjl w za­
mian za popieranie dążeń anschlusso- 
wych Niemiec-

Utzędowo zaprzeczają również wia­
domościom. jakoby Niemcy miały poczym

nić wobec państw Małe] Fntenty ponęt­
ne propozycje celen, przyciągnięcia ich 
do biosu niemieckiego. Rozpowszech­
nianie tego rodzaju wiadomości, ]ak pi­
sze niemieckie biuro informacyjne, może 
mieć tylko na celu zaostrzenie sporu 
między Nieme,mi < Austrią.

P o d ko p y pod u n r n ję
Pertinax pisze w „Ecno de Paris“ nr. 

19803 o zdarzeniach w RumUnji:
„-=» Klyzyś rhfnuński rozwija się o- 

becnie w całej rozciągłości. Mamy 
przed sobą już
oietylko zbrodnię polityczną, wyrosłą z 

gwałtownej agitacji stronnićiw. 
Stoimy wobec bardzo śmiałego przed-, 
sięwzięcia pangCrmanizmu hitlerowskie­
go, zmierzającego do óstateczhtgó prze­
łamania Małej Entćnty, a wprowadzenia 
Rumnnjl pod wpływy Niemiec. Ktokol­
wiek bada szćzcgółowó bieg zdarzeń 
nie móże uchylić się od stwierdzenia te­
go stanu rzeczy.

Propaganda hitlerowska wydala w 
ciągu ostatnich miesięcy sumy, które 
dzisiaj oblicza się na 30 milionów leji 
Agenci jej nazywają się: Cuza, ojciec i 
syn. Goga, kierownik partji narodowo - 
rolniczej, Corneliu Códreanu, przewódca 
gwardji żelaznej itd. Niedawno temu 
Goga i Cuza syn bawili w Berlinie i ode-

Kto w y g ra ł na ioterji?
WARSZAWA, 10. 1. (Tel. wQ.

W  trzecim dniu ciągnienia IV klasy 28 
Loterji państwowej padły wygianc aa 
następujące numery:

20.000 zł. na nr. 66803.
5.000 zł. na nr. 21287, 47492, 105908, 

109374.
5.000 zł. na nr. 12712, 21791, 61906, 

72350. 99101, 120470, 151358.
2.000 zl. na nr. 20512, 30496, 39934 

48754, 49814, 64529, 65152, 71593- 832t2. 
84195. 80607, 89529. 111057, 111402, 118810 
131583. 141710, 154288. 157555.

2.000 zł, na nr. 16424, 28423, 36142, 
53868, 61228, 63621, 63963, 68291, 108715, 
112027, 114271. 115437, 128995, 136472, 
146539, 152480, 157659, 163214. 164646.

1.000 zl. na nr. 7854. 8325. 8451, 9629 
10803. 21212. 25072, 25127 , 26721, 37710, 
38748, 46129. 57460. 63036. 64568. 71079, 
89481, 94759. 94931. 97936. 98163, 120182, 
J 12589, 120810, 130036, 130858, 153013, 
155457.

1.000 zl. na nr. 6870, 14365, 22654, 
22699. 34195. 37617, 39617, 39710, 41229,

45517, 48100, 49324, 50951. 55103, 64202. 
66452, 76208, 77036, 83913, 85247, 92771, 
93981, 94847, 95652, 107180, 111113, 
114592, 117476, 122100, 130005, 134496, 
152212, 153698, 169688. 169767, 169985.

brali tam dokładne nauki. Wydaje się, że 
spisek, którego piet wszą ófiarą Lył pre­
zes rady ministrów p. Duca, uknuty zo­
stał pod znakiem łamanego krzyża nie­
mieckiego. Przyświeca mu myśl wcale 
prosta: wystarczy zgładzić kilku poli­
tyków, przywiązanych do Małej E.iten­
ty i dó Francji, a królestwo młodsze) 
lińji Hohenzollernów rzuci się w  ramiona 
starszej lltijl Hohenzollernów, Niechaj 
Duca, Titulescu (znajdujący się na dm- 
giem miejscu listy skazanych na śnrerć),

i l E L K A  SALA
W HOTEIll EUROPEJSKIM

(zupełn ie  odnow ione) do w yneięc ia  na Bale 
rep re z en tac y jn e , D an c in ? i, o d czy ty , w e se 1* 
itp . W iadom ość w Z orzadzle  H o te lu . 7734

Sądowy epilog katastrofy 
[budowlanej

WARSZAWA, 10. 1. (Tel- wł. G-). 
Dziś w drugim dniu procesu o kata­
strofę budowlaną browaru Haberousch 
i Schile, zeznawali świadkowie rekru­
tujący się z pośród personelu admini­
stracyjnego browaru. Jako pierwszy 
zeznawał były dyrektor browaru Mro- 
źeekł■ który nie wniósł do sprawy nic 
nowego, podobnie jak i dyr. Lampe.

Przeniesienia i mianowania
(t.) P- minister sprawiedliwości mia­

nował p. Ludwika Adama kandydata 
notarialnego notarjuszem w Łopaty- 
nie i przeniósł notarjusza Ignacego 
Żakiego z Łopa+wna do Drohobycza.

—o—
(t.) P. minister sprawfedl- przeniósł 

sędziego grodzkiego p- Trojanowskie­
go ze Sądu grodzkiego miejskiego we 
Lwowe do Sądu grodzkiego w Winni­
kach. P. Trojanowski obejmie kierow­
nictwo tego Sądu-

Pfęltna uroczystość 
w  p r z e m y s k i  „ S o k o l e "

Przem yśl 11 stycznia. 
Przem yskie gniazda sckole św ięciło  

ostatnio piękhą uroczystość, przy bardzo 
dUZym udziale członków Odbył się trady­
cyjny ,,opłat3k“, w czasie którego wręcro- 
nono honorowe dyplomy tym  zasłużonym  
członkum, którzy posiadają za sobą 25 lat 
służby sokolej. W zastępstwie chorego pre­
zesa Kostrzewskiego zagaił uroczystość 
wiceprezes p. Jan Godek, puczem kilku­
dziesięciu jubilatom  rekrutującym  się z 
najpoważniejszych obywateli m iasta, wrę­
czył wśród powszechnego aplauzu dyplo­
my.. Z kolei przem awiali ks. in fu łat Dr. 
Momidlowski, oraz em. płk. Kwiatkowski 
Zar-ądzono także zbiórkę na zapłacenie 
ostatniej raty na sokole raajo. W ydała  
ona bardzo piękny rezultat. Po ogromnie 
sympatycznej ozęści oficjalne] odbyła się 
dla młodzi sokolej zabawa taneczna.

OSZUST Z PODROBIONA PIECZĄTKĄ 
LW. MAGISTRATU

(t.) W  ostatnich czasach wydarzyło 
się kilka wypadków wyłudzenia przez 
nieznanego bliżej osobnika od szeregu 
firm lwowskich różnego rodzaju świad­
czeń w naturze, na podstawie sfałszo­
wanych zamówień opatrzonych podpi­
sem urzędnika oraz podrobioną pieczę­
cią Magistratu m. Lwowa.

Prezydjum Magistratu stwierdzając, 
że zamówień takich nit wystawił żaden 
z urzędników Gminy m. Lwowa, ostrze 
ga całe lwowskie kupiectwo przed 
ewentualnemi dals/eml tego rodzaju 
nadużyciami.

DZ'SIEJSZA POGODA
WARSZAWA. Przew idyw any prze­

bieg pogody w dniu iutrzeiszym : w ca­
łym kraju naogół pochmurno i mglisto, 
w ciągu dnia przejaśnienia, nocą lekki, 
w górach umiarkowany mróz-

Cunstantin Bratianu, Maniu, Mihalache 
padną jeden za drugim, a diogi będą 
Niemcom stały otworem.

P. Titulescu, dokładnie ouznajmiony 
z tem wszystkiem. Jako minister spraw 
zagranicznych, miesiąc temu zażądał w  
raazie ministrów rozwiązania Uwardji 
Żelaznej. Pp. Duca i Bratianu poparli go 
f uczyniono temu zadość. Niestety, po 
zarządzeniu rozwiązania, nie ścigano złd 
w Jego korzeniach. Mlęazy innemi dwa 
dzienniki, Caiendarul p. Crainic*a i Con- 
ventul p. Jonesco, w dalszym ciągu ogła 
szaiy manifesty i komunikaty organiza­
cji prawnie zakazanej. 7 u dotykamy 
drażliwe] strony sprawy. P. N. Jonescu, 
uczeń uniwersytetów niemieckich oraz 
propagator doktryny rasistów, należy 
do osób zbliżonych do dworu królew­
skiego. Gwardje Żelazne, rekrutujące się 
wśród kilkudziesięciu tysięcy studentów 
rumuńskich, doszły rychło do przeko­
nania, że cieszą się wysoką protekcją. 
Zuchwalstwo ich wzmogło się i zamor­
dowały one prezesa rady ministrów. A 
p. Corneliu Codreanu dotycnczas nie­
podobna było odszukać.

Gd1 po zamordowaniu prezesa r. m. 
Duci, kierownictwo rządu powierzone 
zostało przejściowo p. Angelescu, miał 
p. Titulescu sposobnosć osvdadczertia 
mu telefonicznie z Saint - Moritz, źo 
wejdzie tylko do rządu, opatrzonego we 
wszystkie śrotutl władzy, dające mu 
możność sprostania niebezpieczeństwu, 
tj. rozporządzającego stanowczo woj- 
SKiem I policją, które teraz leszcze za­
leżą od króla. Z tem zdaniem p, śRita- 
lescu zgodzili się p. Angelescu i p. C-on* 
stantin Bratianu. Co stało się później? 
Czy p. Ang( lescu, który 3-go bm. prZy* 
jęty był przez Króla, cofnął się przed 
zadaniem? Czy też natknął się na upór 
króla? Tego nie w.emy..,**

Peftlha* sądzi, że p, Tatarescu, któ­
remu król następnie powierzył kierow­
nictwo tząati, fiie je»t człowiekiem czy­
nu i nie sprosta zaaanlu

HA » U ‘ iA

Hurrapatrjcta
Niedawno temu po, -siała we Lwo- 

wie „Naczelna Rada Żydowskich Or- 
ganizacyj G ospodarczychP ow sta ła  
Pud aw-picjam* i staraniem naszego 
nieocenionego BE, i  Ma podobno nic- 
ty]e nó cela jakieś tarn gospodarcze 
historie, ile raczej zbMaiąct słe wy­
bory); grupować ma w  swem łonie 
wszystkich Żydów-entuzjastów polsko­
ści i wogóle gorących polskich patrio­
tów.

Na czele takich zakocnanych w Pol­
sce aż po uszy Żydów nie mógł oczy­
wiście stanąć nikt inny, jak tylko ja­
kiś najbardziej Polskę i Polakow ko­
chający patrjota. Wybór kompetent­
nych zydowsko-sanacyjnych czynni­
ków padł na pana brandstddtera, 
właściciela fabryki czekolady i cukier­
ków ,.Branka'*.

Pan Brandst&dter rzeczywiście bar­
dzo te Polskę kocha, a Polaków toby 
poprosta na rekach nosił. Najlepiej o 
tem świadczy krótka notatka, zamie­
szczona w polakożerczym ruskim ty­
godniku „Nowa Zorja“ (Nr. i  z 7 bm.) 
którą w dosłownym przykładzie przy­
taczam:

Branka" znana fabryka czekola­
dy, kakao t różnego fodzaiu wyboro­
w ych cukrowych wyrobów we Lwo­
wie, Szeptyckich  26, zaprosiła przed­
stawicieli ukraińskiej prasy, aby oglą­
dnęli je) urządzenia. Techniczny d y ­
rektor fabryki oprowadził dziennika­
rzy  po wszystkich fabrycznych od­
działach i objaśnił, do czego każdy  
przyrząd służy. To  jedna z najwięk­
szych  tego rodzaju fabryk we Lwowie• 
Daje ona prace 400 ludziom, z  tego, 
jak ośw iadczył dyrektor, 80 procent 
UKRAIŃCOM".

Dosłownie: „z toho. jak zaiaw yw  
dyrektor. 80 proc. Ukralnciam'-.-

Pan Brandst&dter kocha, strasznie  
kocha Polaków i zatrudnia przytem  
w swej fabryce 80 proc. tak samo iak 
on kochających Polskę ukrnt/lcow.

I c zy ż  taki człowiek nie nadaje sie 
na prezesa organizacji sanacyjnych 
Żydów? Nie mogła sobie .sanacja'' 

| lepszego znaleźć.
1 -fADDY
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Z a  szalejącą d ro żyzn ą

Magistrat krakowski ponosi odpowiedzialność!
Kraków, 11 stycznia 

Wczora-sze nasze ogólne uwagi na 
temat szalejącej w  Krakowie drożyzny 
wywołały w oplnji publicznej silny od­
dźwięk. Jest to zjawisko oczywiście na­
turalne, ponieważ
zagadnienie cen dotyczących szczegól­
nie artykułów pierwsze] potrzeby stano­
wi dzisiaj bodaj najistotniejszy problem 

życiowy.
Dotyczy on szerokiego ogółu konsumen­
tów składającycn się w obecnym mo­
mencie właściwie z samych bankrutów 
Niezależnie bowiem od tego z jakich 
warstw ludności rekrutują się dziś kon­
sumenci
wszyscy ograniczyli swoje potrzeby ży­

ciowe do minimum.
Jeżeli zaś nawet i tego rodzaju potrze­
by do tego stopnia ograniczone stają się 
dla poszczególnego człowieka niedo­
stępne, wytwarza się stan katastrofalny. 
Można bez pi zesady powiedzieć, że 
Kraków znajduje się w tym stanie a naj­
lepszym tego dowodem są choćby pize- 
raźllwe pustki panujące w wszystkich 
puolicznych lokalach krakowskich i to 
zarówno w restauracjach jak w ka­

wiarniach.
Wysuwa się zagadnien’e kto ponosi 

odpowiedzialność za ten stan rzeczy i 
gdzie tkwią przyczyny wysokich cen w 
Krakowie?
Stawiamy tezę. która posiada wszelkie 
podstawy 1 pełne uzasadnienie, że wino­
wajca drożyzny krakowskiej jest kra­
kowski magistrat. Nie mówimy tego go­
łosłownie. Wina magistratu tkwi w tem, 
że z jedne] strony stosuje on nieprawdo­
podobne wprost fiskalne, pośredn’e lub 
bezpośrednie obciążenia ludności, z dru­
giej zaś zaniedbuje swoich kardynalnych 
obowiązków, aby rozwikłać szereg pa­
lących potrzeb, które przyczyniałyby się 

do obniżenia cen.
Nie można naturalnie w jednym arty- 
jtule wyczerpać całości zagadnienia. Po­
staramy się jednak poruszyć bodaj nie­
które.

Dla przykładu 
blefżemy sprawę cen prądu elektrycz­

nego.
Jak wiadomo prąd elektryczny w Kra­
kowie kosztuje 70 groszy za 1 kw. Jest 
to cena wysoka conajmniej wyśrubowa­
na nawet gdyby koszta produkcji prądu 
były bardzo znaczne.
Cena 70 groszy obowiązuje przedsiębior­
stwa przemysłowe 1 handlowe, podczas 
gdy prywatny konsument ugina się pod 

ceną 60 groszy.
Światło należy do produktów najpierw- 
szej potrzeby i jest dzisiaj w powszech­
nym użyciu.
Elektrownie miejskie są właściwie Insty­
tucjami użyteczności publiczne] i w żad­
nym wypadku nie mogą służyć za źród­
ło pokrywania deficytów gminnych. Jest 
to prawda nigdzie nie kwestionowana 
I zdawałoby się, że powinna być rozu

Pogrzeb pioniera przemysłu 
naftowego

Borysław, 11 stocznia- 
W czoraj odbył się w Bory lawiu 

pogrzeb śp. Karola Laveaux, zm arłe­
go w wieku 74 lat. S- p- Laveaux na­
leżał do pierwszych pionierów prze­
mysłu naftowego i był przez szereg 
la t dyrektorem  kopalm ,,N afta4, a o* 
statnio kopalni „H erta -

Zwłoki zasłużonego nafciarza od­
prowadziły na miejsce wiecznego spo­
czynku liczne rzesze pracowmków 
naftowych. Zgodnie ze zwyczajem, w 
czasie pogrzebu zabrzmi a*y syreny 
kopalniane.

Z  ryku naftowego
Borysław , 11 stycznia- 

Sytuacia na rynku ropnym przed­
stawia się korzystnie dla producen­
tów, gćvż popyt na ropę jest b -rdzo 
duży. Podaż jest niedostateczna ze 
względu na zmniejszoną produkcję- — 
W szystkie ra fn e rje  zakupywały rooę 
i płaciły po 1-700 zł. za 10-000 kg. ro­
py m arki borysławskiei*

miana przez magistrat krakowski.
Jak wiaaomn koszta Elektrowni kra­

kowskiej przy nabywaniu prądu wyno­
szą 8 groszy. Stosunek między tą kwo­
tą a ceną sprzedaży wogóle nie pozwala 
na żadną ocenę.
Gdyby jakikolwiek kupiec lub przedcię- 
biorca prywatny uprawiał takie zdzler- 
stwo niewątpliwie znalazłby się po pe­
wnym czasie w kolizji z przepisami kar- 
neml. Magistrat krakowski jest natural­
nie bezkarny, pomimo, że nieuczciwy 
swój wyzysk uprawia w stosunku do 

ponad iOó.uOO ludności.
Robi to oczywiście w tym celu, aby 

pokryć deficyt wynikający z rozrzutne] 
gospodarki miejskiej, k tórej główną ce­
chą jest najdroższa administracja gmin­
na w całej Polsce.

Konsumenci nie są obowiązani utrzy­
mywać dla kMkudziesięciu czy dla kil­
kuset synekurzystów posady, tern wię­
cej, że drożyzna jak w tym wypadku.

prądu elektrycznego pociąga za sobą 
cały szereg następstw w całym proble­
mie drożyzny Innych artykułów.

zaglądnijmy do innego działu. Wia­
domo, że
cena mięsa wołowego w KraLuwIe wy­
nosi zł. 1.60 za 1 kg. podczas gdy cena 
mięsa tego samego rodzaiu sprowadzo­
nego z poza Krakowa waha się w cenie 

około 1 zł. za 1 kg.
Cena mięsa wieprzowego bitego w 

Krakowie wynosi 2.20 zł. za 1 kg„ pod­
czas gdy cena mięsa wieprzowego z po­
za Krakowa jest do nabi cia juz za 
1.60 zl.

W czem tkwi przyczyna tych horen- 
aalnych różnic? Jest może tajemnicą dla 
wielu ludzi, że
główna przyczyna polega na wysokich 
opłatach jakie rzeźnicy muszą składać 

magistratowi przy uboju bydła.
Są naturalnie i inne przyczyny, przy- 
czem niemałą winę ponoszą sami rzeź­

nicy, którzy nie chcą zadowolić się ma- 1 
łemi dochodami.
Jest rzeczą jednak magistratu zmusić 
opornych do tego, aby poszli na rękę nie 
tytko swoim kieszeniom, ale przede- 
wszystkiem teroryzowane] przez nich 
dotąd ludności. I znowu mamy tu do 
czynienia z jakąś niewyjaśnioną tajem­
nicą, która nie pozwala magistratowi 
wystąpić energicznie przeciwko wj raź­
nemu nadużywaniu cierpliwości konsu­

menta
Postaramy się w przyszłości wniknąć 
w tajniki tych tajemnic i odsłonić ich 
kulisy.

Już te dwa przykłady wzięte z brze­
gu zagadnień drożyźnianych rzucają 
światło na cały problem.
Postanowiliśmy go rozpatrzeć wszech­
stronnie, a spodziewamy się, że opinia 

publiczna pomoże nam w te] walce. 
Jesteśmy pewni, że zarówno konsumen­
ci jak i producenci dostarczą nam jesz­
cze więcej materiału aniżeli go dotąd 
posiadamy i
pozwolą przeprowadzić kampanję pismu 
niezależnemu w obronie interesów całej 

ludnuścL 
—o—

P a ry ż bu rzy sięl

Wielka demonstracja przed parlamentem
PARYŻ, 10. 1. (PAT). W związku 1 stracji. Na sąsiednich ulicach stanęły

z manifestacjami przewidywanemi przez 
ministerstwo spraw wewn., przód Izbą 
deputowanych władze bezpieczeństwa 
poczyniły odpowiednie zarządzenia ma­
jące na celu nie dopuszczenie do demon-

siine oddziały policji. Na rzucone przez 
Action Francaise wezwanie do manife­
stacji przed Izbą deputowanych 
kiika większych grup manifestantów 
usiłowały przedrzeć się na plac St. Ger-

Przygotow ania niem. do plebisty!u
w  Zagłębiu Saary

STRASBIT^O, 10- 1. (PAT). Jak  
informuje z Berlina strassburskie biuro 
informacyjne Unabhandiger Ztgsdienst 
orzy wicekanclerzu Papenle utworzo­
ne zostało specjalne biuro, maiące za 
zadanie zorganizowanie kampanji ple­
biscytowe' w Sarze.

Kierownictwo biura objął nadradca 
Bose, k tóry  przystąpił do scentralizo­
wania akcji propagandowej, pro^adzo  
nej dutąd na terenie zagłębia Saary

przez 37 niezależnych od sletfe refe­
rentów w różnych urzędach Rzeszy.

maln. Policja wyparła demonstrantów, 
którzy jednak po rzuceniu dwóch pe­
tard, usiłowali ponownie przedrzeć się 
przez kordon. Policja szarżowała i roz­
pędziła manifestantów, którzy zebrali 
się ponownie za Urją konnych policjan­
tów. Na szyny tramwajowe położono 

Petardy, które z hukiem wybuchały. 
Wkońcu gwardja republikańska przy­
stąpiła do rozprószenia demonstrantów, 
którzy schronili się w bramach i ka­
wiarniach. Policja aresztowała ogółem 
250 osób. O godz. 24 przywrócony zo­
stał normalny ruch na ulicach,

♦

Prze kró j dnia w  Niemczech
BERLIN. 10. 1. (PAT). Zastępca Hit­

lera na stanowisku kierownika parljl na­
rodowo - socjalistycznej, Hess, wydał 
zakaz bezwzględny poruszania publicz­
nie w słowie i piśmie ptzez członków

Dzielny maszynista kolejowy
CIESZYN, 10. 1. (PAT). Na Hnjl ko 

lejowej czeski Cieszyn Kończyce 
Polskie wydarzył się wypadek, świad­
czący o wielkiej ofiarności i bumlenności 
polskiego kolejarza.

Mianowicie maszynista prowadzący 
pociąg osobowy, 451etni Fr. Berger, w

czasie Jazdy dostał silnego krwotoku 
wewnętrznego. Mimo tego Berger do- 
prowadził pociąg do najbliższej stacji, w 
stanie krańcowego wyczerpania. Na 
stacji, Berger stracił przytomność i 
zmarł na miejscu.

Katastrofa w odkrywce kopalnianej
SOSNOWIEC, 10. 1. (PAT). Dziś na 

polach kolonji Ostrowy, pod Sosnow­
cem, zwaliła się odkrywka kopalniana, 
głęboka na 8 m.

Dwóch robotników, znajdujących się 
dnia dołu, zostało zasypanych węglem 
i kamieniami. M»mo natychmiast wdro-

Gazeta o nakładzie 
3 milionów egzem plarzy
Wedle oficjalnych informacyj z Mo­

skwy, dziennik „Krestjańska Gazeta" o- 
siągnął nakład 3 m iljorów  300 tysięcy eg . 
zemplarzy, pobijając w  ten spo»ób wszyst 
kie dotychczasowe rekordy na .em  polu w 
Sowietach.

Naczelna redakcja tego d.zianmka m ie­
ści się  w Moskwie; pozatem jednak istnie­
je niem niej jak 45 redakcyj wędrownych, 
urzędujących w specjalnie do tego celu do 
stosowanych wozach, a rozrzuconych po 
wszystkich prowincjach.

Imponująco wygląda też sieć kores­
pondentów wiejskich liczącą około 15 ty 
sięcy orób.

Dzienn:k ten został założony '.'.stopa- 
4zie 1923 (r.)

—o -

źonej akcji ratunkuwej nie zdołano robot­
ników wydobyć.

ustroju Rzeszy, 
surowymi ka-

partjl kwestji reformy 
grożąc nieposłusznym 
rami.

BERLIN, 10. 1. (PAT). Rząd olden­
burski zapowiada. Iż w przyszłości bę­
dzie zamykał w obozach internowanych 
opornych płatników podatku państwo­
wego. Komunikat urzędowy zaznacza, 
że wypadki nie nlacenia podatków ujaw­
niają się ostatnio w różnych okolicach 
kraju.

BERLIN. 10. 1. (PAT). W  Szczepa 
nowicach na Śląsku niemieckim zabity 
został komendant oddziałów szturmo­
wych Wystup.

BERLIN. 10. 1 (PAT). W miejscowo­
ści bawarskiej Traumsteln proboszcz 
Steizle został aresztowany i uwieziony 
w wlezieniu śledczem. Zarządzenie mo­
tywowane iest wzburzeniem iakie wy­
wołało kazanie r,ro*'°szcza wygłoszone 
w święto Trzech Króli.

[gkaiser Wilhelm pisze dziefo
Jak aonoąją korespondensi, którym uda 

ło się dotrze<? do rezydencji b. cesarza 
W ilhelm a II w Doorn, —  W ilhelm pra 
cuje od dłuższego czasu baruzo intensyw ­
nie nad obszem em  dzz derit, w m orem  sta 
ra się przeprowadzić dowód, żt ani on 

.;sam, ani jego rząd nie ponosi żadnej winy 
wybuchu wojny światowej,
O powrocie do Niemiec na razie zupeł. 

nie nie m yśli.
Przy tej sposobności przypominają 

dzienniki francuskie, że W ilhelm  jest

MONACHJUM, o. 1. (PAT) Bawi tu 
obecnie b. król grecki Jerzy, któi y przy­
był na ślub swej córki, księżniczki Elż­
biety, z hr. Theringiem. Oczekują też 
przybycia króla rumuńskiego Karola 
oraz następcy 'ronu włoskiego. Wśród 
gości zna idu je się m. in. żona b. kron- 
prinnea Cecylia.

i nadal najbogatszym człowiekiem  z  ca ­
łego narodu niem ieckiego. Majątek jen 
oszacowany jest na 234 m il jony dolarów.

Sprawa syndyka M. K. K . 0-
Lwów, 11 stycznia 

Pojawiły się wiadomości, że syndyk 
Miejskiej Komunalnej Kasy Oszczędno 
ści we Lwowie dr. Nowak-Przygodzki 
ustąpił ze swego stanowiska. Agencję 
Wschód informują, że wiadomość ta jest 
nieprawdziwa, a dr. Nowak-Przygodzki 
sprawuje nadal czynności syndyka Kasy.

Równocześnie z M. K. K. O. infor­
mują że w myśl decyzji Władz Nadzor­
czych, opartej na obowiązujących prze­
pisach prawnvch. niema przeszkód, by 
n d n y  miejski mógł zajmować stanowi­
sko syndyka Komunalnej Kasy Oszczęd- 
nośck

/
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Ż y d zi ćwiczą się w  „sporcie zbrojnym ”

Żydowska szkoła wojskowa pod Warszawa
„Moment*' opisuje w numerze po- 

Świątecznym otwarcie centralnej szko 
ly  instruktorów wojskowej organiza­
cji żydowskie] „Brith Trumpeldor" 
(Związek im. Trumpeldoria). Nastąpiło 
to 20 grudnia 1933 r. Szkoła znajduje 
się w Zieionce pod W arszaw ą:

- W  szkole kształci się ponad 1.00 
uczniów, pochodzących ze wszystkich 
części Polski. Po  ukończeniu szkoły 
każdy otrzym uje dyplom, że jest in­
struktorem , a wówczas naczelne do­
wództwo „Brith Trumpeidor" wysyła 
ich do miejscowych grup, gdzie in­
struktor uczy członków tej organizacji 
sportu zbrojnego

Obecnie otw arta szkoła 
,.—  ]est zakreślona na szeroką ska 

lę. Kierownikiem szkoły jest dostojnik 
władzy, T. Halperin, z Paryża (jak 
wiaaomo, komendantem naczelnym 
tej organizacji jest Żabotiński, zam. 
w Paryżu  - przyp.). Program  
nauczania jest bt szeroki i obejmuje 
w szystk ie  przedm ioty sportu zbrojne- 
go i obropy. Pozatem  dużo czasu po­
święca się pracy kulturalnej^ Językiem 
wykładowym jest hebrajski".

Ponieważ szkoła wym aga dużych 
wydatków, a uczniowie są niezamoż­
ni, zasila ją instytucja „Keren Tei haj‘‘ 
(Fundusz pagórka życia), do której 
należą wszystkie odłamy społeczeń­
stwa żydowskiego:

Jak zdo byto  Matterhorn
Do najpiękniejszych zakątków Alp 

szwajcarskich należy Zermatt, słynna sta 
cja klimatyczna, leżąca na wysokości 
1620 m. u stóp potężnej piramMy MaUer 
bom u, który należy do najwyższych szczy 
tów Europy. Zdobycie tego szczytu (4503 
m.) opłaciło tyciem  czterjch ludzi, m ia­
nowicie lord Dugias, Hadow, HuJson i 
przewodijik Michał Croa. przyczyną Ich 
śm ierci było pęknięcie liny, którą wszyscy 
czterej byli związani schodząc ze szczytu 
Sensacyjny o tern. bogato ilustrowany o- 
ryginalnam i zdjęciami reportaż jest ozdo 
bą ostatniego (2) numeru „Ilustracji P ol-  
sk iej“, który pz-aynosi pozatem niem niej 
dekawb feljetony i artykuły, jak „Szpieg" 
w m inisterstw ie marynarki". ,,W walc® 
z  fcandietą w kościołach", „W ystawa So- 
bieskiego w  Paryżu** itd. — Uzupełnie­
niem  pięknego n jm eru jest m nóstwo  
zdjęć aktualnych z  całego świata, odci­
nek powieści Ossendowskiego, nowela, 
mody, humor, k>ąc!k czytelników, strona 
m łodzieży, roT-rywki um ysłowe itd.

„Ilustrację polską" nabywać można 
w e Lwowie na dworcu w Księgarni Dwor 
cowej „Ruchu" i w kiosku LOPP W ały 
Hetm ańskie, obok kawiarni W iedeńskiej, 
a zam ów ienia na abonament przyjm ują  
m iejscowe poczty w  term inie od 15— Ż5 
każdego m iesiąca. 10193

wobec czego zaw arto umowę 
między dowództwem ,>Brith Trumpel- 
aor‘(* i kierownictwem „Keren Tel 
haj", na podstąpię której ćala, szkoła 
jest zasilana pieniędzmi tej instytu­
cji".

Szkoła jest dalszym  ciągiem wy­
ćwiczenia wojskowego Żydów:

,— Łącznie z obecną centralną 
szkol * instruktorów instytucja „Ke­
ren Tel haj“ subsydiowała tylko w 
Polsce 20 kursów instruktorskich i obo 
zów instruktorskich. Liczba w yt" -̂  
nych instruktorów w Polsce w /nosi 
około 2 tysięcy. Znaczna część instruk 
torów instytucja ta wykształciła rów-

"ieź w innych krajach, Jak na Litwie, 
Łotwie. Austrji, W ęgrzech, Belgji 
i t. d

Nie tak dawno donosiliśmy o rewii 
organihacyi wojskowych żydowskich 
ha boisku Legji- Obog tych zastępców 
już wyćwiczonych w >,sporcie zbroj­
nym", powstaie szkoła wojskowa,
kształcąca instruktorów. W  ten spo­
sób cała ludność żvdowska w Polsce 
ujęta zostanie w ścisłą organizację 
wojskową.

„B ie d a c zy n a .K ra k o w s k i”  i jego wielka misja

Dzieło Brata Alberta
Coraz częściej mówi się i pisze o 

wyniesieniu na ołtarze Biedaczyny 
Krakowskiego, „Brata Alberta** (Ada­
m a Chmielowskiego) i o jego wielkiej 
misji wśród ubog'ch. Dobrze zatem 
będzie, jeśli społeczeństwo nasze za­
pozna się ze spuścizną B rata  Alberta, 
choćby tylko w paru cyfrach s ta ty sty ­
cznych.

Kiedy B rat Albert umierał 25 gru­
dnia 1916 r„ zostawił ośrn domów dla 
biedaków mężczyzn i dwanaście do­
mów dla nędzy kobiecej pod opieką 
czterdziestu Braci i około stu Sióstr. 
Obecny stan dzieła ,.Brata Alberta" 
przedstawia się jak następuje:

I- W' archidiecezji krakowskie] znaj­
duje się cztery domv B ra:i, a m iano­
wicie* dom dla ubogich, m acierzysty, 
założony przez samego B rata  Alberta, 
w Krakowie przy ul. Krakowskiej 43. 
W  domu tym  siedmiu Braci 0 D;ługuie 
250 osób w porze zimowej, 160 osób 
w porze letniej. 2. Zakład dla bezdom­
nych. chłopców w Krakowie przy ul- 
Kościuszki 86. W  tym domu czterech 
braci obsługuje i wychowuje przecięt­
nie 75 chłopców. 3. Zakład dla mało­
letnich chłopców w Dębnikach przy ul. 
Tynieck-ej 18. — W  zakładzie tym 
trzech braci obsługuje około 80 chłop­
ców sierot w wieku od 6 do 11 lat- 
4 Dom na Kalatówkach w Zakopanem 
przeznaczony dla chorych Braci i 
chłopców.

TI. W  archidiecezji lwowskiej mają 
Bracia Alberiyni również cztery do­
my, a to : 1. Dom dla ubogich i schro­

nisko we Lwowie p rzy’ ul. KleparuW- 
skiej nr. 15. W  domu tym siedmiu 
Draci obsługuje zimą około 250 osób, 
latem do 100. 2. Zakład chłopców na 
Zaiuarstynowie przy ul. Lwowskiej 
1. 116. W  zaKiadz.e tym tizech braci 
opiekuje się 60 chłopcami, którzy uczą 
się rzemiosła, a kilku nawet uczęszcza 
io szkół średnicn. 3. Zakład chłopców 
i przytulisko dla ubogich w Stanisła­
wowie. pracuje tam czterech braci. — 
Liczba chłopców okoio 40, liczba ubo­
gich 50—70, zależnie od pory roku. — 
4. Doin tymczasowy otw arty w Krzv* 
wczycach dla ubogich i bursa dla 
chłopców w zawiązku. Pracuje tam  2 
braci-

III. W  diecezji przemyskie] maią 
bracia jeden dom nowic’acki, w P rze ­
myślu przy ul. B rata Albertr.. P rzy  
Domu tym jest zakład dla biednych 
chłopców, których liczba dochodzi do 
45. Są zajęci przeważnie w stolarstwie 
Jest też i przytulisko dla ubogich, da­
jące codziennie opiekę przeciętnie 60 
ubogim.

IV. W  archidiecezji warszawskie] 
mają bracia 3 domy, a mianowicie: 1. 
Dom noclegowy, tzw „Cyrk" w W ar­
szawie, przy ul. Dzikiej 4. Tam  w 

miesiącach zimowych czterech braci 
obsługuje ponad 1000 osób, w letnich 
około 700. 2- Dom noclegowy na P ra ­
dze w W arszawie, przv ul. Jagielloń­
skiej 19., tzw. ,,dom dla inteUgencii'*, 
w którym  czterech tra c i obsługuje zi­
m ą 350, latem 250 osób przeciętnie. 3- 
Zakład dla chłonców-sieroi na Pradze.

wśród ubogich

w  cyfrrch
ul. Jagiellońska 21 w W arszawie. — 
W zakładzie tym  czterech braci opie­
kuje się okoto stu chłopcami

V. W  diecezji częstochowskiej ist­
nieje jeden dom noclegowy w Często­
chowie przy ul. Najśw. M. P. 45, gdzie 
dwu prąci obsługuje przeciętnie okoio 
80 ubogich, a nadto jeden zakład rze- 
lmeślniczy w Kamionce kolo W ielu­
nia; w tym  zakładzie trzech braci o" 
piekuje się 28 chłopcami.

VI, W reszcie w diecezji kieleckiej 
jest jeden dom dla chorych braci i  
chłopców- Przebyw a w nim obecnie 
dwu braci i Kilku słabowitych chłop­
ców.

Zgromadzenie B ia d  Albertynom 
liczy obecnie 60 braci po ślubach, 17 
nowicjuszów i 8 aspirantów.

Albertyni wydają swój kw artalnie 
p. t, „Nasza Myśl*’, zaznajam iający z 
ideologią dzieła B rata Alberta. Redak­
cja i adm inistracja: Kraków, ul Koś­
ciuszki 86, prenum erata roczna zł. 
1.60. Konto PKO. 410.202.
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Z TEATRU WIELKIEGO

I v  3 r K
film  sceniczny w  IV-tu

Lwów, 11 stycznia.
W związku z wtorkową premierą 

nowej sztuki p Jerzego Tepy p. t. „Ivar 
Kreuger**, warto podkreślić jedna, bez­
warunkowo dodatnią stronę: umiejęt­
ność reklamy w stylu zachodnio - euro­
pejskim, a nawet już może amerykań­
skim. Od kilkunastu dni we Lwowie mó­
wi się, czyta i pisze o szwedzkim kró1! 
zapałczanym. W  tramwajach, kawiar­
niach. k'nach, wszędzie uderzają napi­
sy: „Ivar Kreuger, największa sensacja 
sezonu**, „Bilans przewidywany przez 
autora: 70 tysięcy widzów, 200 przed­
stawień**, „Fascynujący film sceniczny 
Jerzego Tepy" itd. itd. W  dziennikach 
zaś pełno było wywiadów z autorem, 
z aktorami, z reżyserem, inspicjentem, 
maszynistami itd.

W  tej gorączkowej atmosferze, w 
przepełnionym teatrze, przy wzorowo 
zorganizowanej klace, odbyła się wresz­
cie ..Drapremjera**.

Czyż sympatycznemu autorowi do­
skonale zrobionej „Fraulein Doktor**, po­
trzebna była taka niezwykle huczna re­
klama? Po tym prawdziwym rekordzie

r e u g e r
odsłcnp.ch Jerzego Tepy

powodzenia, tak niezwykłym w naszych 
stosunkach, jaki zdobyła jego pierwsza 
sztuka? Chyba, że chodziło w tym wy­
padku, o narzucenie zgóry pevmej opi­
nii publiczności teatralnej, drogą rekla­
mowej sugestji. Nie sądzę jednak, aby 
publiczność można było w  ten sposób 
nabrać. W  tym wypadku „przereklamo- 
wanie“ mogło jedynie zaszkodzić.

Obiektywnie bowiem, każdy przy­
znać musi, że niestety „Ivar Kreuger" 
jest o wiele słabszy od „Fraulein Dok- 
tor“. Nie jest to może winą autora, tylko 
winą tematu. Źródła, na których oparł 
się p. Tepa w  „Fraulein Doktor", wpra­
wdzie równie dalekie od prawdy histo­
rycznej (dowodzą tego m. in. ostatnio 
wydane pamiętniki autentycznej Marii 
Lesser), były jednak o wicie cie­
kawsze*, bardziej „fascynujące" i bar­
dziej scenicznie efektowne, od historii 
skrachowanego oszusta przemysłowego 
w ujęciu francuskich i niemieckich pi­
sarzy i dziennikarzy, których p. Tepa 
zużytKował w swym filmie scenicznym.

Tam temat brał sam przez się, tu pro­
sty „faktomontaż" wystarczyć już nie

mógł. Trzeba więc było ratować sytua­
cję ilustracją muzyczną, wcale twłą 
przebojową p'osenką. nigdy niezawodną 
sceną w dancingu, chórem marynarzy, 
a wreszcie zawiązaniem w części osiat- 
niej (najlepszej) typowo - komedjowej 
intrygi. Do takich efektów zaliczyć rów­
nież należy pomysł z „sobowtórem * 
Kreugera, zresztą nie oryginalny, ale 
bardzo ożywiający akcję i próbę „wy­
bielenia" szwedzkiego oszusta, który 
miał rzekomo zwarjować i zostać w y­
wieziony do Brazylji, a przypisanie 
wszystkich oszustw przez niego popeł­
nionych właśnie temu sobowtórowi, któ­
ry go zastępował i który ostatecznie po­
pełnił samobójstwo. Jest to fantastyczna 
pogłoska, o której dużo pisano przed 
dwoma Jaty w francuskich dziennikach.

Przyznać trzeba, że wszystkie fe 
efekty, zwłaszcza w drugiej połow-ie 
sztuki, zostały przez autora bardzo 
zręcznie w y z y s k a n e ,  świadcząc o coraz 
większej jego rutynie i coraz większem 
poczuciu scenicznem. Taka ostatnia no- 
scena z Morganem jest scenicznie wprost 
kapitalnie zbudowana i istotnie „fascy­
nująca". Natomiast próba pogłębienia 
psychologicznego bohatera, przez jego 
rozudekłą spowiedź o różnych perwer- 
sjacli wieku młodzieńczego, była tylko 
niesmaeznem i niepotrzebnem pójściem 
po linii najtańszej sensacji Nad całą wo-

góle częścią pierwszą zawisła rozwlek­
łość i nuda. Syowiedż o samogwałcie 
rozprószyć iej nie zdołała. Sztuka za­
czyna być dopiero interesującą, gdy do 
głosu dochodzi sobowtór i wtedy nastę­
puje kilka scen, które pod względem dy­
namiki scenicznej nie ustępują „Fraulein 
Doktor".

W ystawioro rzecz starannie, w  bar­
dzo dobrej reżyserji p. Radulskiego i do­
skonałej inscenizacji. Ciężką, tytułową 
rolę odegrał p. Krasnowiecki. Jak mi 
ktoś opowiadał, który znał Kreugera o- 
subiście, p. Krasnowiecki choć nieco 
niższy, wyglądał jak jego sobowtór. Ma­
ska jego była wprost bajeczna. Dosko­
nale zaznaczył różnicę psychologiczną 
między ujęciem postaci prawdziwego 
Kreugera, a jego sobowtórem. W  scerne 
obłąkania i w końcowej scenie samobój 
stwa gra jego pełna była najwyższej 
ekspresji dramatycznej.

Inne role mają jedynie drugorzędne 
znaczenie. To też może dlatego zagrano 
je zaledwie poprawnie. Z całego zespołu 
wybiła się jedynie urocza i przemiła d. 
Matus^kówna, p. Krzemieński, (bardzo 
dobry Morgan) i p. Mihułowicz.

P. Rex na dekoracje nie bardzo się 
wysilił. Wnętrze niezłe*, lecz panorama 
Paryża wygląda jakby z jakiego panop­
ticum.

H. Łtib& aki
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Piątek i Arkadjuna)

Odjazd pociągów z Krakowa
Do W arszawy: 6.15 11.20 15.05 17.43

21.31, 22.25 23.10.
Do Lwowa: 0 lO 4.52 7.50 8.50 11.4k

13.22 19.07 23.30.
Do poznania: 5.30 8.15 11.50 20.25 22,25
Do Katowic- 5.30 6.15 7.00 9.05 1Ł50 

14.00 10 40 18.10 20.25 22.25.
Do Zakopanego: 1 12 9.05 10.17 16.30.
Do Oświęcimia: 5.15 13.40.
Do W ieliczki: 6.45 8 25 10.00 11.50 13.07 

15.05 17.50 19 15 21.50. '
Cyfry tłustym  drukiem oznaczają po 

ci ąg pospieszny.
-O—

REPERTUAR  
TEATRU IMULJTTSZA J. SŁOWACKIE BO

Czwartek: „p iaw l '3 noc poślubna*.
Re p e r t u a r  t e a t r u  „b a g a t e l a *'

Czwartek: „Żegnajcie nam!'* 
REPERTUAR KINOTEATRÓW

ADRIA: „Prokurator A licja Horn"
(Jadwiga Smosarska).

ATLANTIC: „Martwy Dom**
APOLLO: „Tysiąc i druga noc*
DOM ŻOŁNIERZA: „Raj dla kobiet"

(Dita Parło).
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: „Człowiek, 

ktćrago zabijam", Llyonel Bairymore.
KINO „pROMIfiN": „Liljanka ches 3lę 

rozwieść" oraz ,,Flip i Flup robią karjerę"
SŁONCE „Adjuiant jego Wyś&kóśei" 

(Vlasta Burian).
SZTUKA.- „Szalona noc" (Lorauy 

Voung).
ŚWIT: „Rocambow" (R. Normaa).
UCIECHA: „Przygoda na Lido** 

pinaflĆO.)
WANDA: „W yroś zyćia." (Eichlerówna) 

—ó—
Dyżttry nocne apłek. W Krakowie;

Apteka pod Korcmą, Ryńsk głów ny 22, A- 
pteaa pod Gwiazaą; Florjańska 15, Apte­
ka p jd  Opatrznością, Karmelicka 23; Ap­
teka wttrszawśka, Aleja 29 Listopada 17, 
Apteka pod Aniołem  ul. Dietla 76 — W  
podgórzu: Apteka pod Koroną. Rynek 9.

KRONIKA KULTURALNA
Z teatru m iejskiego im. Juljitsza Sło­

wackiego. Dziś w‘C czwartek o godzinie 
7.30 wieczorem por&ż 9-ty Świetna 3 aktó 
wa komedja angielska W altera Ellisa  
„P raw i3 noc poślubiła" i  dyr, JulJuskem 
Osterwą w roli głównej (Bazi Dibley), 
Ludwikiem Ruozikowskim (Krssi) Tadeu­
szem Burnatowiczem (Karol), Konstantym  
Fągow skim  (szofer) Krystyną Ankwicz- 
Scyjkowską (Róża), Janiną W ernicz (Mar 
go), Henrykiem Modrzewskim (Dixon) 
W ładysław em  Krzemińskim (komornik).

Najnowszą prem ierą teatru Słowackie
po będzie komedja H. Bergmana pt. „Tes 
tam ent Jaśni a p a n a “ w reżyserji Wacta 
wa Nowakowskiego, której próby są na 
uk ińczoniu. Pozatem  jesz-cze w styczniu 
wejdzi 3 na afisz grana obecnie z wielki em 
powodzeniem w W arszawie „Roizina"  
słowackiego, a po niej najnowsza k -m* 

dja Adama Grzymały Siedleckiego pt. 
„Czwarty do bridża".

z  Opery WraLowskłeJ. Ciesząca się w iel 
kism  powodzeniem opera Ryszarda W a g ­
nera ,,Tańph8.user‘‘ gośrinnym w ystę­
pem Ady Sari i tenóra. opery poznański?) 
Kazimierza Czarneckiego powtórzoną zo­
stanie vv premierowej obsadzie w ponie­
działek 15 bm.

Z teatru muzycznego „Bagatela1'; Dziś 
i w dnie następne o godzinie 8.15 w ie­
czorem wielka r9w ja  pożegnalna pt. „Że­
gnajcie nam" w wykonaniu Janiny SoJ 
koiowskiej. Jariny Kozłowskiej, Ireny So 
boltówny, Stelanji Kosińskiej, Ludwika  
Sempolińskiego Eugeniusza Wojnara, Je­
rzego Sulim y Jaszczotta i Michała Danec 
kiego oraz warszawskiego zespołu bale­
towego. Urzędnicy, wojskowi i słuchaczu 
UJ korzystają za okazaniem legitym acji 
ze znacznych zniżek. — W niedzielę 14 
bm, o godz. 15-tei popołudniu powtórzo­
ną zostanie po cenach zniżonych ciesząca 
się olbrzymiem powodzeniem rewja „Wi 
wat Nowy Rok".

Z teatru Domu Żołnierza: W najbliż­
szych dniach wejdzie na afisz ODeretka

Lekkomyślność łobuzów  wiejskich
Kraków, 11 stycznia- 

Przed Sądem Okręgowym w Kra­
kowie toczyła się rozprawa przeciwko 
kilku parobczakom z Jaboszyc, a to 
Celestynowi Janiczkowi, Stefanowi i 
W ładysławowi Koszkom, Julianowi 
Paruchowi i Marcinowi Sajdochowi, 
oskarżonym  o to, że w nocy z 14 na 
15 sierpnia ub- r na szosie Kraków — 
Zakopane pod Limanową rozciągnęli 
poprzez drogę silny drut, chcąc dla 
zabawą- spowodować jakąś katastrofę- 

Ukryci w przydrożnych krzakach 
doczekali się rzeczywiście upragnio­

nego widowiska, ponieważ kom endant 
P- W . w Krakowie Kusiakowski wje­

chał na drut i dzięki tylko natychmia* 
stowemu zahamowaniu motocykla nie 
poniósł śmierci na miejscu. Ponieważ 
ną rozprawę nie przybyło kilku świad­
ków, rozprawę odroczono na 20 bm.

Przedłużenie linji tram waiowej
do cm entarza rakowickiego

Kraków, 11 stycznia- 
Jak  się dowiadujemy, postanowio­

na została już budowa tram w a'u elek­
trycznego na cm entarz Rakowicki. 

Kraków znajduje się niestety pod

Śmierć staruszki
pod kołami wagonu

Kraków, 11 stySzrtia.
O godzinie 8 mej na stacji kolejo­

wej Grzegórzki podczas przetaczania 
wozu obok stacji Podgórskiej dostała 
się pod koła wagonu przez własną nie­
uwagę Karolina Zawadzka, licząca lat

tO, zamieszkała w Krakowie przy  uli 
cy Piekarskiej 14, wskutek czego po­
niosła śmierć na miejscu.

Zwłoki po dokonaniu oględzin leka­
rza, odstawiono do instytutu m edycy­
ny sądowej.

względem rozbudowy tram wajów na 
samym końcu miast polskich, należy 
więc mieć nadzieję, że przedłużenie 
linii tramwaiowej na cm entarz zapo­
czątkuje także inne prace około prze­
dłużenia linji tramwajowych, co nie­
zawodnie przyczyni się do rozwoju 
n rasta .

Chcesz pomóc w walce 
z największym wrogiem  
ludzkości ?
K u p  n a l e p k ę  
p r z e c i w g r u ź l i c z ą

„Manewry jesienne", której próby są na 
ukończeniu.

W arszawska Szopka polityczna: Jutro 
w piątek 12 bm. o gódiz. 8 wieczór w Sta 
fym  Teatrze pierwsze przedstawienie War 
sz&wśkiej szopki politycznej pióra śwl.a 
wypełka Karpińskiego l Janusza Minkie­
w icza z 30 lalkam i świetnego karykatu­
rzysty I. Zaruby i A. Siem aszki w w y­
konaniu b:fk'&tu przez Tadeusza Frenkla  
i Marjana Renl6ena. W arszawska szopka 
p Dlityozma, która odniosła niebywały suk­
ces w stolicy czego dowodem było 80 cie 
śzących się olbrzymią frekwencją przed­
staw ień będizie zapewne m ile przyjęta 
przez krakowską publiczność. Przedstawia  
ńie powtórzone zostanie w sobotę 13 bm. 
0 godz. 7, 1 9.15 wieczór ofaż w niedzie­
lę 14 bm. o 5, 7 i 9.15 wieczór.

„Rewolucja czecho-śłowacka na SY- 
kprjiJ*j Dziś we Czwartek 6 godz, 7 w ie­
czór w sali Dóihti Ludowego „Wisła'* (Ra 
dziwitłówśka 23) starahićm  Krakov.sKi3gó 
Koła m iejskiego Stronnictwa Ludowego 
adw. t)r. Ahtoni Ludki w ygłosi odćżyt na 
teińat rewolucji tzśćho-śbw ackięj na śy 
berji, której był naocżrtym Swia dniem  
Wstęp za Zaprosżsniam'., któba Wydaje Se 
k rek rjat Koła Redakcji „Piasta" (Maiy 
Rynek 4).

Uniwersytety angielskie i  am etykań  
skie po wolnie. Staraniem Kola Anglistów  
UUJ wygłosi prof. Dr. Roman Dybowski 
jutro W piątek 12 bm. 0 godzinie a w ie­
czór W  Bali 62 (Kopernika) to jh  Novi od­
czyt pi. „Uniwersytety angielskie i am e­
rykańskie po wojnie". Wstęp 1 zł, akade­
micki 50 gri śzy

DAr dla Blbljoteki JagiellobiKiej. p . 
Jan Augustyn b. długoletni kierownik 
działu maszyn „Czasu" znany m iłośnik za 
bytków Krakowa oiiarował dla Bibljote- 
Ki Jagiellońskiej kolekcjonowane w c>'ą 
gu długiego życia swoje zbiory druków i 
grafiki.

KOMUNIKATY

W alne Zgromadzenie Krakowskiego 
Kcla Stronnictwa Nar°dowego odbędzie 
się w  poniedziałek dnia 15 stycznia bm. 
o godzinie 6 wiecz,, a w razie braku kom  
płotu o godz. 6 i pół w lokalu S. N. Ry­
nek Główny 6 IT, sch. II. p. m. 13 z na 
stępującym  uorządkiem dziennym: 1) Za 
gajenie przewodniczącego. 2) Odczytanie 
protokołu i  ostatniego W alnego Zgroma­
dzenia. 3) Sprawozdanie Zarządu Koła 
z działalności i rachunków za ro-k 1933. 
4) Sprawozdanie Komisji Re" izyinej. 5) 
W ybory przewodniczącego, 3 zastępców  
przewodn., sekretarza i zastępcy, skarbni 
ka i zastępcy i 8 członków Zarządu. 6) 
W nioski i interpelacje.

Odczyt p. MatlachOwskiego. W  sobotę 
13 bm. p Jan M atłachowski Z<? Lwowa 
wygłosi staraniem  Młodzieży W szech­
polskiej odczyt pt. „Dzisiejsze zm agania 
dwu światów".

W ielkie Zebranie Młodzieży W szech, 
polskie], W sobotę dnia 13 bm. o godz. 
7 wieczór w największej sali Coli. Novi 
(Kopernika) odbędzie się pierwsze w tym  
trymestrze w ielkie Zebranie Młodzieży 
W szechpolskiej na którem przemawiać bę 
dą kolega Jan M alłathowski prezes Mlo 
dzieży W szechpolskiej we Lwowie i ko­
lega Witold Groit prezes Młodzieży 
Wszechpolskiej w Poznaniu Zarząd Mto. 
dzieży Wszechpolskiej wzywa wszystkich

Członków do wzięcia udziału a sjrdecznia 
zaprasza wszystkich sympatyków.

Zapomogi M inisterstwa WR i Op. dla 
Młodzieży Akademickiej. M inister W y­
znań i Oświecenia. Publicznego przezna­
czył pswną kwotę na zapomogi dla stu ­
dentów 1 studentek UJ. Podanie do Mini 
sterstwa należy składać w Dziekanatach  
do 25 stycznia br. do podania załączyć na 
leży: i) świadectwo ubóstwa, 2) poświad 
czeuie złożonych egzam inów wzgl kol- 
iokwtow (lub świadectwo egzaminu doj­
rzałości). 3) odpowiednio wypełniony kW9 
stjonarjuóz, który wydają Dziekanaty, 
podanie w inno być Zaopatrzone w klau­
zulę poparcia odpowiedhiego Dziekanatu.

Prasa pod m aską. W m iejśće urządź o 
hego d^tychćż&s przez dziennikarzy kta- 
Kicwskicn Balu Prasy odbędzie się w tym  
roku jak iiam komunikują' w salach Fb- 
ńiksil 1. II. br. zabawa m askow i i kost­
iumowi. pod hażWą „praSŁ pod maską". 
Komitet zabaWóWy W najbliższych dniach 
rOzpoćzhie róz>syłanie zaproszeń.

Kurs kierowników 1 wychOwb wććW »o 
lou/j letniej. W ydział p racy Op^śki i Zńto 
Vvia Urzędu W ojewódzkiego Krakowski 3gd 
organizuje w m iesiącach zim owych 6-cio 
tygodniowy kurs dla kierowników i Wy­
chowawców kotonji letniej, program  kur 
śu obejmuje przeszkolenie teoretyczne w 
formie wykładów i ćwiczeń w Krakowie 
oraz praktyczne na koionji zimo-wej Zwią 
zku Towarzystw przyjaciół Dzieci w  Ko 
biercy i innych. Kandydaci w inni się 
wykazać świadectwam i ukończenia eemi 
ńarjufti ochroniarskiego ewent. nauczy­
cielskiego lub dwuletnią pracą na kolo- 
njach uznanyrh przez Urząd Wojewódz­
ki ba wzorowj, W kursie wziąść może li- 
dział tylko 30 osób. Oplata za kurs wy­
nosi 10 zł, od osoby, oraz koszta przejaz­
du z  Krakowa do kulonji. Podanie o przy 
jęcie na kurs wraz z  odpisami świadectw  
składać należy w .Wydziale Pracy, Opioki 
i Zdrowia Urzędu Wojewódzkiego Kra­
kowskiego drzwi nr. 11 najdalej do 15 
stycznia br.

Osobiste. Kazimierz Leon Grohman, 
na podstawie rozprawy „Z badań nad 
żywotem  p iotra M yszkowskiego (1505—  
1591) podkanclerzego koronnego biskupa  
płockiego i krakowskiego" uzyskał stopień  
dc/ktora filozofji. Prom ocja odbędzie się 
dziś o godz 1 w południe w Auli Uniwer 
sytetu Jagiellońskiego P , Dr. Kazimierz 
Grohman jest znanym  na terenie Krako 
w a i województwa działaczem b. Obozu 
W ielkiej Polsk i, a na terenie akademic­
kim piastował cał7 szereg odpowiedzial­
nych stanowisk między innym i był Pre­
zesem  Zrzjszenia Kół Prowincjonalnych.

ZDARZENIA I WYPADKI
podrzutek, 'W bramie domu przy ul. 

św, Anny 1 znaleziono podrzucone dzleoko

płci żeńskiej około trzech tygodni. Dzlem o  
•oddano do m iejscowego żłóbka, zaś za  
m atk} wdiożono poszukiwania.

Płonące kOn„ptn. Wczoraj w  późnycb 
godzinach wieczornych w Aleji MiCkiewi*. 
cza naprzeciw realności pod nr. 13 t«pa 
liły się wiezione na furze konopie włas­
ności p W ołkowińskiego Z Dębnik. Ogień 
strawił 9 bali razem 1.280 kg. W ezwana 
straż pożarna bez większych trudności o* 
gień ugasiia.

Pokłuty dorożkarz. Wczoraj o godzinie 
2.30 nad raiiem zgłosił się do Pogotowia  
Ratunkowego dorożkarz Śmifctański Adam 
z Prądnika Ćżerwohego W stahiś komple 
tnie pijańyin z  ralią ktutą ntt gł(Hvib. 
Jak się okazało śfftidtański Wdał się W 
DÓjkę z drugim k^lsgą po f&chu, a teń 
korzystając z nietrzeźwego stauu swego 
przyjaciela zadał mu kłutą ranę. Śmie* 
tańśkiegd ópatrżohn.

Etan zdrowia ofiar krwawej tragedjt 
przy uł. Gazowej. Jak się  dbwiadujćmy 
Aleksander Śzyńalik i Anha KUr<Lvna 
znajdujący Się na ódd/,itiia chirui-gićżtrybi 
szpitaia św. Łazarza czują się lepiej tak, 
ża istnieje m ożliwość ich powrotu do zdro 
wia. Jak się okazuje Szynalik wskutek  
postrzału w skroń utracił jedno oko a na 
drugie oślepi ziupełnie. Kurkówna zaś 
straciła jedno oko i kula ugrzę/ta w  
czaszce, dzięki jednatc usilnym  Zabiegom 
lekarzy i zastosowaniu między inn. tra­
cheotom ii tj, wpuszczenie kauczukowej 
rurki do przewodu oddechowego istnieje 
m ożliwość uratowania ofiary usiłow ane- 
go zabójstwa. Szynalik w  razie pow rotu 
do zdrowia ma być pociągnięty do odpo­
wiedzialności ra czerpanie zysków i zmu 
szanie Kurkównsj do nierządu.

Audycje radiostacji 
krakowskiej

czwartek, 11 stycznia 1934.
7.00—8.00 Audycja poranna z  W am *, 

wy. 1135 Program  na dzień bieżący. 11.40 
Transm isja z Warszawy. 11.50 W iam m o  
ści bieżąca. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z  
W ieży Marjackiąj 12.05 Polsk ie tańce z 
płyt. 12.30 Transmisja z W arszawy. 1233 
D c. p łyt gramofonowycn. 13.05 Trans, z 
W arszawy 15.25—17,50 Trans. Z War&za 
wy i Lwowa. 17.50 Pogadanka pt „Pćł 
kolonje a zdruwie młodzieży", wygt. prof. 
M. Latkowska. 1800—19.00 Trans, z War 
szawy. 19.00 program  na dzień następny. 
19.05 „Skrzynka pocztowa" inż. St. Bro­
niewski. 19.20 Rozmaitości. 1925— 19 45 
Trans, z W arszawy i Lwowa. 19.45 Wia 
domości sportowe lokalna. 19.47—23.30 
Trans, z Warszawy.

KRONIKA LW OW SKA

S k G n  ofiary m ordertzegc zamachu
(t.) Donoszą nam z Jarosławia: 

Onegdaj w nocy niewykryci dotąd 
sprawcy dostali się na podwórze Mar­
cina Sroki kościelnego z Wólki Pełkiń- 
skiej (pow. Jarosław) w celach kra 
dzieży.

Szczekanie psa łańcuchowego zbu­
dziło Srokę, który wyszedł z  mieszka­

nia i natkną? się na opryszków. Jeden 
z n?ch strzelił z karabinu, raniac Srokę 
ciężko \y brzuch. Po przewiezieniu do 
szpitala w Jarosławiu Sroka zmarł nie 
odzyskawszy przytomności.

Mordercy po dokonanym czynie u- 
ciekli. Policja prowadzi dochodzenia.
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Inkasenci Miejskich Zakładów Elektrycznych
we Lw o w ie  nrzed sądem

Lwów, 11 stycznia.
(S) Maluczko a na wokandzie sądów  

lw ow skich znajdą się  tylko sprawy sa­
morządu lwowskiego. Dzioń każdy jakaś 
nowość, sensacja, a/err,, donos, anonim, 
baaanie. Dziś cafy Lwów żyjo tylko sen ­
sacjam i m ag!strackiemi. Już ohecn’6 
stwierdzać chcemy, W  ani ładna z d-jtych 
czasowych afer nie ujrzała św iatła dzien­
nego, dzięki jakiejś „żelaznej jm w a r  czy 
żeź programów5 ,,tępionia“ n a łożyć , $ecz 
dzięki przypadkowi, anonimowi, don.isowi 
Kiedyś z system u „tępienia" nadużyć zda  
rny sprawę osobne i to z bogatym  m ater­
iałem  w  ręku. Obecnie przystąpim y  
do rozprawy sądowej, która treścią  
swego oskarżenia, wygotowanego przez 
prokuratora Zakrzewskiego objęła 
uwu in&asentA* M iejskich Zakła­
dów Flbktrycznyah a to: Michała P rzy .
glężnego 1 Stefana Sedlaczka. Lwów w  
dniu wczorajszym odetchnął nieco; w iel­
k a  nowiem  liczba inkasentów „elektrycz­
nych" znalazła się  bądź to na sali roz­
praw, bądź też oczekiwała swej koleiki na 
korytarzu w  charakterze świadków.

Akt oskarżenia zarzuca przysiężrum u. 
iż n ie odprowadził do kasy elektrowni 
lwowskiej należytości za prąd od konsu­
m entów  w  sum is 9621 zł i 81 gr„ zaś  
Sedlaczkowi, ż*s w  ten sam  sposób nie 
•oddał kasie 5284 z ł 18 *gr. przy doiatko- 
wem badaniu ksiąg podwyższono naduży­
cia Sedlaczka o 1806 zł 50 gr.

Rozprawie przowodniozy p. r. Szuli- 
eławski, jako wotanci zasiadają radcowie 
Tortil i Dwoiyalk. Obronę przysiężnego  
prowadzi mec. dr. Pieracki, Sedlaczka 
adw. T hum in ,.

Dużo św iatła na stosunki aclminislra- 
cyjno-kasowe w  MZE rzuca-zeznanie os­
karżonego Przysiężnego. Człowiek* który 
e platform y konduktorskiej przerzucony 
został na stan. inkasenta, któremu powie 
rzono ściągania w szelsiego rodzaju ra­
chunków za prąd, dochodzących niejedn- 
krotnie w  ciągu tygodnia do lf>0 tys. zł. 
Kontrola rachunków, inkasa i odprowa­
dzania do kas była niedobra a w łaściw ie  
o jakiejś kontroli nie było wogóle mowy.

REPERTUAR TBATRńw MIEJSKICH 
WE LWOWIE

TEATR WIELKI
Czwartek 11 stycznia, godz 7.30 iecz. 

(,Ivar Kreuger" (Abon. 9)
TEATR B&ŻMAITVSC1.

Czwartek 11 stycznia, godz. 7.30 wiece. 
„Fotel 47“ (Abon, 8)

REPERTUAR FILHARMONJI LWÓW,
piątek  12 stycznia: Oratorjum ..LOT- 

St Kazury. Dyrekcja: a  Sołtys.
BIURO KONCERTOWE M. TUERKA.

PoniedziałeK 15 stycznia: Koncert Kom 
pozytorów Lwowskich.

ZE SZTUKI 
Z Towarzystwa przyjaciół Sztok !?lęk 

nych wa Lwowie, Gmach Muzeum ł rz+- 
m ysłow sgo, wejście od ul. Dzieduszyckicb 
I. 1. Otwartą Jest w ystaw a gw iazdkowi 
obejmująca wystawę „Zespołu lw ow skim  
artystów  grafików", wystawy zbiorowe: 
Kossaka Karola, NowotnoweJ Janiny, P ie ­
niążka Jćzefa (Cykl p1 dtatrzański) i Wu- 
dzickiej Marjł nadto Salon ogólny arty ■ 
stów lwowskich oraz kMimy z Drogojówki
i Ładyczyna, W ystawa otwartą jest co­
dziennie oJ 10 do 15-sj popołudniu.

REPERTUAR KINOTEATRÓW 
ATI ANTIC: „Hrabia Zai-ow"
APOLLO: „o m inut przed ślubem" z Ed 

die Caniorem.
ARD1A: „Zungu"
CHIMERA: „Szalona noc w Zoo". 
ZOLOSSEUM: „Pożegnanie z bronią" oraz 

rewja.
CASINO: „Objad o 6sm ?j-‘ .
GRAŻYNA: „Ekstaza* óraz rewja. 
KOPERNIK: „Urwis z Hiszpanji". 
MARYSIEŃKA: „Urwis z Hiszpanji*. 
MIRAŻ- „Dzika dziewczyna".
MUZA: „Ostatnia carowa".
PAŁACE: „Prokurator Alicja Horn".
PAN: „Rewizor" Vlasta Burian oraz rewja 
PASAŻ: Biały Wódz'* oraz „Mijostki

Księcia Pana".
RAJ: „Flip i Flap robią karjerę" 
SŁONCE; „Pieśniarz paryźa"oraz rewja. 
STYLOWY: „Jej Królewska m o ść1 craz

rewja.
ŚWIT: „Bezdomni"
WANDA: „Włóczęga".
UCIECHA: .Arsen Łupin" oraz rowjii.

System  buchalteryjny prowadzony przez 
tan dział MZE był jedną dżunglą, w któ. 
rej nawet naczelnik tego wydziału p. B o­
rys ni-a może się wyznać. Książek co nie 
miara, o problematycznej wartości kon- 
trolno-buchalteryjnaj Część tych książek  
mogli inkasenci zabierać do domu, Inkaso 
przeprowadzano w stylu koleżeńskim. Je 
den inkasent wyręczał się drugim, jeden 
wpłacał za drugiego. Pozycje inkasowana  
wciągane były bez pokwitowań d la  inka­
sentów,. Na jednym  arkuszu wpisywano  
liucasa przeróżnych terminów p ew ne po­
zycje kontrolne lekceważono, przepisywa­
no, zakładano nowe książki niszcząc daw­
ne zapisy na arkuszach.

Do tego niespotykanego w żadnem  
przedsiębiorstwie chaosu adm inistracyj­
nego powrócimy kiedyś obszerniej. Dziś 
tylko notujem y, że gdyby nie przypadek 
system  ten dotądby żył ł stawiany bywał 
za gjzór. A to ty ie lat rządów komisars- 
kich względnis mianowańczych.

Pan przysiężny do winy się n ie poczu 
wa — twierdzi, że nie posiada na swem  
sum ieniu ani grosza ODcego. W  krytycz­
nym dniu sierpniowym  br. zmęczony wy  
tężająoą pracą, która t^wata i w dzień 
i w nocy zachorował na rogatce żółkiew , 
skiej, zemdlał, a gdy go doprowadzono do 
domu stracił przytomność. P o kilau  
dniach, gdy przyszedł do siebie stw ier. 
dził, że ratujący g> zabrali mu porttel, 
w którym znajdowało się ponad 1500 zł. 
W  czasie choroby przybyli doń koledzy 
i ci odebrali rachunki, któro oddali po­
mocnikowi kasjera p. W ilkoszewskiem u. 
Pan W iikoszewski, który od szoregu lat 
sam notował wpływy, wprowadzane przez 
Przysiężnego realizov ał te rachunki i no­
tował je którejś z mnogich ksiąg, taK, 
że do całego szeregu pozycji zwłaszcza 
ściąganych w czasi o jego choroby Przy­
siężny zupełnie się nie przyznaje. Stan  
jego, jak stwierdzili lekarze był nader 
groźny, a jego funkcje spełniał już wów  
czas Seóiaczok. Sąd nader skrupulatnie 
zajmuje się drogą inkasa, wpłaty, pokwi­
towań, kontroli —  i stara się tę dżung’ę 
opanować. Gdzie krok tam chaos. Jedne 
rachunki „tygodniowe", drugie „persona!

ne" inna od „specjalnych udów", a wszyst 
kie zawieszone bez zamknięć kontrolnych  
Oskarżony Przysiężny, który przyznaje się 
że naraził elektrownię na stratę 1.500 zl, 
która mu skradziono, m iał zam iar ją 
zwrócić.

Gorzej przedstawia się sprawa z  S e i-  
iaczkiem. Tego przestępstwo szło krótką 
drogą Zainkasował pieniądze u szier-igu 
firm  i m e odprowadził do kasy. Tłum a­
czy się tem, że m ógł mu js ktoś w  domu 
lub na ulicy ukraść.

Przeciwko obu oskarżonym elektrow­
nia, po ujawnieniu nadużyć zrobiła do­
niesienie do władz śledczych i dopiero 
wtedy przystąpiła do reformy system u in 
kasa, kontroli itd.

Jako pierwszy w czasie wczorajszej 
rozprawy zeznawał p. radca Borys b. 
szef, inkasentów. Jego zeznania w dużej 
mierze odciążają oskarżonego Przysiężne 
go. Z treści tych leznań wynika, te  p. 
B orys.zd aje sobie sprawę z nieudolnej 
techniki inkasa i jego kontroli z bibll ete 
karskiej m anji prowadzenia stosu ksiąg, 
które nietylko żadnej kontroli nie ułat­
w ia ją  ale co gorsza jeszcze bardziej ją  
gm atwają. Powiedzmy sobie poprostu, że 
rewizji zakłady elektryczne, jak zresztą 
niem al wszystkie przedsiębiorstwa sam o­
rządowe we Lwowie nie widziały od lat. 
W szystko szio trybem familijno.podwór- 
kowem, rozmachem kliko-zaufaniowem. A 
zaufanie to sięgało nawet w  grupie in ­
kasentów od 10—100 tys. zł.

Kwota, z której nie umie się wyliczyć 
oskarżony ani której braku nie um ie wy 
jaśnić świadek Borys zaw isła  gdzieś po­
między oSaarżonym, kasjerem Wilkosza w 
skim a księgam i i szpargałami notatko­
wemu

Św. Borys co do Sedlaczka ocenia je­
go przestępstwo jako normalne nadużycie.

Jako drugi świadek zeznawał naczel­
ny buchalter elektrowni p. Łukowski, któ 
ry zestaw ił sumy, które naprowadza akt 
oskarżenia.

Jako ostatni zeznawali świadkowie: 
Bielecki i w łaściciel biura Marek Sta id:.

Ro7prawę odroczono do dnia dzisiejsze 
go. Dziś oczekiwane są sensacje.

I Czasu", oraz Jarosława Nlkitowlcza z 
| zawodu garbarza "

Slywkę uwolniono po przesłuchanid, 
pozostałych zaś zatrzymano w areszcie,

„N ie b o s zc zy k ”  z Argentyny
Lwów, 11 stycznia 

(t.) Lwowska tancerka Władysława 
Czernicka pochodząca z Jarosławia, za­
mieszkała ostatnio przy ulicy Długo­
sza 1, w roku 1923 wyszła za mąż za po­
mocnika fryzjerskiego H. Czernickiego, 
który po pewnym czasie wyjechał do 
Argentyny, przyrzekając zabrać żonę po 
pewnym czasie do siebie. Wkrótce po­
tem nadeszła ao Czernickie! wiado- 
ł  ośc z Argentyny, że mąż lej umarł, 
Zrozpaczona kobieta nie mając żadnych 
środków do życia, obrała wkońcu za­
wód tancerki.

Wczoraj wieczorem, gdy przecho­
dziła ul. Ochronek ujrzaia nagle swego 
męża. w towarzystwie jakiejś kobiety. 
Na widok żony „nieboszczyk" zbiegł. 
Tancerka doniosła o tej całej historh 
Wydziałowi śledczemu

Tajemniczy wypadek na weselu
w  Zniesieniu

Lwów, 11 stycznia 
(t.) Przy ul. Starozniesieńskiej 66 od­

bywało się wczoraj wieczorem weseie 
córki miejscowego obywatela Łukasza 
Stareckiego. M. in. gośćmi bawili na we­
selu 17-Ietnia Stanisława Szukiłówna, 
zam. przy Drodze Sichowskie.i 19. wraz 
ze swym narzeczonym, Stefanem Kosza­
lińskim, kapralem 6 pac. we Lwowie. 
Około godz. 10-tej Szukiłówna z narze­
czonym pożegnali się i zamierzali wyjść. 
W chwili ubierania płaszcza, kapral Ko- 
szuliński wyciągnął rewolwer z kiesze­
ni i chciał go włożyć do futerału.

Szukiłówna, ujrzawszy rewolwer *<s 
ręku narzeczonego chwyciła go za rę 
kę, usiłując mu rewolwer wyrwać. Przy 
szamotaniu się pociągnęła za cyngiel i 
rewolwer wypalił, a kula zraniła ją w 
nogę powyżej kolana. W mieszkaniu po­
wstało zamieszanie, albowiem w pierw­
szej chwili myślano, ze ma się do czy­
nienia z zamachem morderczym, poczem 
wezwano lekarza dzielnicowego Smerc- 
kę, który zaopatrzył Szukiłównie ranę 
i pozostawił ją opiece domowej.

Dochodzenia w tej tajemniczej spra­
wie prowadzi żandarmeria wojskowa.

Bestialski mord pod tfrodan i
(t.) Z Brodów donoszą nam: Wczo­

raj nad ranem jakiś nieznany spra­
wca napadł na wracającego do 
domu na saniach Stefana Kota koło Kor- 
sowa (powiat Brody) i zadał mu kilka 
cięć siekierą w głowę, kładąc Kota tru­

pem na miejscu
Morderca zawlókł trupa na saniach 

do pobliskiego stawu i zatopił wraz z 
końmi i saniami, poczem zbiegł w nie­
wiadomym kienmkii.

Dochodzenia w toku.

U l o t k a r z r s  O -  U -  N i
przed sądom

Lwów, 11 stycznia, 
(s-) Sąd, po rozprawie przed lawą 

przysięgłych, skazał wczórai dwu u- 
lotkarzy ÓUN-. G rzegorza Kusiaka i 
Michała W ójcika, pochodzących z po­
wiatu bóbreckiego na 1 i pół roku wię­

zienia każdego z osobna. Rozprawie 
przewodniczył sędzia Jagodziński, os­
karża! prok. Prachtel-M orawiański. o** 
bronę prowadzili adw. dr. Starosolski 
i adw. dr- W einsaft (z urzędu).

—o--

Napad pod cerkwią
Lwów, 11 stycznia 

(t.) Wczoraj w pobliżu cerkwi Pre- 
obrażeńskiej. gdy tłum wychodził z cer 
kwi na niejakiego Stefana Chryniewicza 
(zam. przy ul. Skarbkowskiej) napadła 
nagle grupa kiiku młodych ludzi, któ 
rzy z okrzykami „bij konfidenta" poczęli 
okładać Chryniewicza kijami.

Świadkami tego zajścia było dwu

wywiadowców policyjnych, którzy 
przybiegli natychmiast Chryniewiczowl 
na pomoc i ujęli 5 napastników, a to Mi­
rosława Bitka, urzędnika „Dnistru", 
zam. przy pi. św. Kingi 26, Eugeniusza 
Koszkę, robotnika (Halicka 12), Romana 
Berkaezn studenta uniwersytetu (Zbo­
rowskich 3), Romana Sływkę, absol­
wenta filozofii i reportera „Nowego

Ceny targnwe
Ceny targowe na placach w  KrakCwib

W drflu 9 bm. notowano w Krakowie 
następujące ćeny targowe: m leko niezb. 
za 1 litr 0.18—0.20 zł, śm ietanka litr 0,50 
— O.bO zł, śm ietana litr 1.— do 1.20 zl, ser 
zwycz. 1 kg 0.80— 1.— zl, m asło deserowo 
kg 3.— do 3.20 zł, m asło zwycz. kg 2,60— 
2.8 zł, jaja św. szt. 0.12— 013 zł, ziernnia 
ki Kg 0.08— 0.10 zł, buraki ćw kg 0,13— 
0.18 zł. marchew kg 0.10— 0.15 zł, cebula 
kg 0.15—020 zł, pietruszka kg 0.20—0.25 
zł, seler kg 0.25— 0 30 zł, włoszczyzna św  
kg 0-20- 0.25 zł, kura szt. 2.50—3.50 zł. 
kaczki szt. 3.— do 4.— zł, Indyk i indycz,
ka szt. 6  do 10.— zł, gęś żywa sztuka
5.— do 6.50 eł, gęś bita szt. 4.50—e.00 zł, 
zając w skórce szt. 2 40—2.60 zł, zając 
baz skórki szt. 2,— do 2.20 zl, jabłka komp. 
kg 0.40— 0.80 zł, jabłka deserowe kg 1.20 
—1.60 zł.

Spęd koni na targa krakowskim, W
dniu 9 bm. ogółem spędzono 219 koni i 
płacono za sztukę: ee koni o pojazdowe od 
120 do 180 zl. za pociągowe ciężkie od 100 
do 200 zł, pociągowe lekKie od 80 do 150 
zł, rzeźne od 30 do 50 zł.
-  Ze spędzonych koni sprzedano; na wy 
wóz za granicę kraju sztuk, na rzeź miej 
scowa 12 sztuk, Tendencja lekko zwyżkc 
w a.

Dolar
Kraków, 11 stycznia- 

W czoraj na krakowskim rynku Pie­
niężnym notowano dolara 5-64 i 5.70- 
Bank Polski płacił 5-63, tendencja u- 
trzym ana. M arkę niemiecka notowa­
no 2.11 do ?• 12- Bank Pol płacił 2.10-

GIEŁDA
Giełda warszawska.

W arstaw a  10. 1 193^
3 proe. p o i budow lana *1 50
4 proc. p o i. inw eityey jna  106*50 * .
4 proe. p o i in w e it. aeryjna
15 p roc. p o i  kon wersyjna 54 50
5 proc, p o i. kolejow a
6 p roc, p o i. dolarow a 59 25 
4 p roc, p o i. dolarow a 51 7 5
1  p roc. p o i .  stab ilizacy jna 58'50 *
10 p roc. p o i. kolejow a

W k łu ty  i dewizy
G dań sk  173-05 P a rv z  34*87*0
H o lan w s 357-75 P r a ja  26*43
Londyn 29*03 Szw ajcarja  172 38
N. Jork 5*690 W iedeń
N. Jorlc te le g r. 5*69*0 B erlin 211*50

Giełdy zagraniczne
L c n d y n, 10 I.

N. Jo rk  5 'e9"-- Zurych 1686*09
Paryż 83*31* P ra ę a  108 —
Beriin U> 72*0 B udapeszt 24*50*
A m sterdam  8*12*— B u k a resz t 55‘>"
B ruksela  23'48'25 W .eu eń  29*75
Rzym 62*21—  W arszaw a 29*0t>

Z u r y c h ,  10 I 
P ary ż  20*23.75 W ied eń  72*78
Londyn 1£*85"0 P ra g a  15*340
N. lork 3*30*75 W arszaw a 58*05
Bruksela ‘ 1 80*0“ B u d apeszt
Rzym 27*12 0 B ukareszt 3 05
A m sterdam  207*65 0 B uenos A ire s  
B erlin 122.90*0

Pa r y ż , 10 I.
L ondyn 83*30 P ra g a  75.85
N. Jo rk  16*35 B u k aresz t 15.12
B ruksela  354*75 W iedeń
Rzym 134*05* B erlin  6.07*00
Zuryeb 494*25 Warssawa
Amsterdam 1026*25
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Pałac Sowietów w  Moskwie
KraAl ui-rc&lewski starow i całość ar. 

e'oitektoniczną rzadkie.j piękności. Obecni 
w ładcy Rosji, pragnąc uczynić go jeszcze 
wspanialszym , stworzyli projekt zbud' 
w ania .,ppłacu Sowietów", który swoim  
rozmachem, rozmiarami i oryginalnością 
konstruKCji zadziwić m a cały świat...

W ykonanie prac powierzono architek­
towi Jofanowi; .zdążył on już nakreślić 
ogólny sz&ic gmaohu. Na potężnych fun­
damentach, których budowa rozpoczri'e 
się w itaną i-oku Łi-jż., wznosić się będAe 
rozlezriy j iedestSł pałacu, ozdobiony k o ­
lum nam i i  portykami, ponad nim — trzy 
piętra cylindryczna, rozmieszczone taraso­
wo, jedno rak drugiem. U samaj góry, 
panując nad pałacem  i  całem miastem  
wznosić się. będzie olb izym :a statua Le­
nina której wysoKość wyniesie 52 metry  
co odpowiada mniej więcej, wysokości 
J ł-stopiętrowej kamienicy. Całość pałacu 
Sowietów,, licząc od iundcm entów, wzbi­
jać eię będzie w  niebo na w ysokość 240 
metrów (wieża E iffla ma 300 metrów, a 
najwyższe am erykańskie drapacza nieba 
okoto 250 metrów). Gmach ten będzie je-* 
dnak raczej przypominał kolosy bobilon 
akie, aniżeli „buildingi" amerykańsKie.

Juz Jofan przyznaje, iż ulokowanie 
olbrzymiego zgurą 50 roetrowago, posągu 
Lenina, ną wysokość! około 200 m etró*, 
nie będzie drobnostką, lecz twierdzi on, ;ż 
trudności tecnniozne są  już teoretycznie 
p,zezwyciężone. .Najlepsi rzeźbiarza ZSRR. 
zostaną zm obilizowani do budowy, posą­

gu: n ie będzie on z marmuru ant z bruu- 
zu, lecz prawdopodobnie ze stali

W ewnątrz pałacu znajdować się bę­
dą dwie w ielkie sa ls główne oraz liczne 
lokale, w  których zainstalują się ró*ne 
instytucje sowieckie, jak np. centralny ko, 
mitet- wykonawczy Sowietów (Wcifc), rada 
narodowościowa itd. Pozatem  znajdować 
się tam będzie biblioteka, obliczona na 
oOO.OOO tomów, restauracja, sa ie odpoczyn­
kowe itp. Największa sala bedzie m ogła 
pom ieścić 20.000 ooób. Całkowa ta objętość, 
wszystkich lokali pałacu Sowietów w yyie- 
sie cztery i pół miijona m etrów sześcien­
nych. ' 1 I 11 11 1

Rozumie się sam o prze* się. iż radjo 
będzie wszechwładnie parow ać w  tym

uitra-nowoczesnym  gm achu. P ełn o  tar 
będzie głośników, które nadadzą nietylko  
przemówienia, w ygłaszane wewnątre bu­
dynku, lecz również w ielkie wydarzenia 
światowe. Do pałacu Sowietów prowadzić 
będzie szeroka aleja, po obu jej stronac  
wonoeić się Dęd-4  potężne gmachy. Hotel 
Ludowy, Muzeum Rewolucji, Instytut 
Marxa.r- Engelsa -  Lenina itp.

Trudno określić, ile kosztować będzie 
budowa tego olbrzymiego gm achu, przy. 
pom.nającego prace architektoniczne fa­
raonów. Nawet naczelny arcuitekt Jofan, 
nie może jeszcze obliczyć aoKltanie sum y  
globainej, w  każdym razie, koszty tej bu­
dowy w yniosą setki miljonów... R.

Co zostaw ił
rok 1 9 3 3  w technice wofennej?

podczas w ielkich m anewrów armji an­
gielskiej zeszłej jesieni, szef sztabu h rj-  
tyjskiego stwierdził, że w r o k u ' 1933 nie 
było prawie dnia, Któryby nie przyniósł 
z* sobą nowego wynalazku w  dziedzinie 
techniki wojennej. Z serji tych wynaiaz 
ków można przytoczyć kilka najciekaw­
szych. Otóż dwaj chemicy francuscy w y. 
naleźli proch, który nib reaguje zupełnie 
na wilgoć. Proch ten może wybuchać na­
wet w wodzie. A ulepszeniem  nowej od­
m iany prochu jest m ateria wybuchowa.

Ostatni syn Kriirola D icken sa
Syiwetka sędziego -  oryginała

Niedawno: w  -\nglji u legł śm iertelnem u  
wypadkowi ostatni - ^yn Karola Dickensa, 
Sir Henry Dickens. Przejechał go moto­
cykl w dzielnicy Chelsea.

Henry. Dickens był szóstym syucm au­
tora ,,Davida Copparbelda“, i jeszcze przed 
kilku dniatm ,-jedynym  żyjącym  z całego 
potomstwa pisarza.

Urodził się ,16 stycznia 1849 r., m iał 
w ięc w cnw iii,zgonu 84 lata. Dickens., któ 
ry m iał we zwyczaju nadawać synom  
imiona sławnych'autorów, chciał najpierw  
nagwąć g j  01iviirim , dla uczczenia Oliye- 
ra ‘G.olds rnitha, ale ostatecznie zdecydował 
się na złożenie hołdu Henryzowd Fielding. 
W ten sposób szósty syn snał się Henry.

Młody Dickens eludjowa! najpierw we 
Francji, potem .w W imhledon 1 w  Cam ­
bridge. Wybrał zawód prawniczy i został 
sędzią. Charakteryzuje go najlepiej prze. 
m ówienie, jakie w ygłosił w  O li Bailey, 
słynnym  sądzie londyńskim, w  Czasie ban­
kietu, wydanego ną- jego cześć w dniu 
przejścia na emeryturę,

  Sędzia — m ówił   ma, nietylko
&Kezj wać, aje. i ócalac. Na tern polu może 
spełnić doniosłe, głęboko lu jzkie zadanie. 
Trzeba jednak pamiętać, że łagodność, źle 
zastosowana może byt bardzo fzkodliwa.

Henry Dickens pędził życic oryginała. 
Dopiero przed dwoma, laiy, m ając 82 lata, 
poszedł "po ra*-pierwszy do kina. Ryło to 
dla niego niezwykłe , przeżyci o, — nigdy 
nie przypuszczał,' źe film  moż? być tak 
bardzo interesujący.

Dla pam ięci ojca m iał wielki pietyzm  
Interesowało go wszystko, co odnosiło się 
do dzieł Dickensa. W  Londynie zdobył so­
bie uznania odczytami lite/ackiem i o spu- 
ściźnie po ojcu. Na temat jego czci dla 
ojca, opowiadano taka anegdotę:

, Pew nego dnia, kiedy prowadził śledz­
two w  stosunku do jakiegoś więźnia, ten 
".wrócił s!ę do niego prosto z mostu:

—  Ab! P an  Dickens, znam pana do­
brze. Czytałem w szystkie książki pańskie­
go ojca. No, nła można powiedzieć, żeby 
pan mu pdzynosi zaszczyt

Podobno od tej pory wyroki sir Hen- 
ry‘ego były mniej surowe.

której eksplozja pozostaje niewidoczna 
■dla oka, tak. iż żaden obserwator nie b ę. 
dzid' mógł dostrzec rozm iesza enia bate 
ryj, strzelających tym  prochem.
■ Innym  znowu wynalazkiem  z dziedzi­

ny lotnictwa, który przyczyni się być m o­
że do zupełnego usunięcia jako Lezuzytecz 
nycu aparatów podsłuchowych, jest sa­
molot o bezgłośnym  motorze. W  tej dzś-e 
dżinie, gdy chodzi o obronę Drzud a t a ­
kiem lotniczym, nowalją, którą przy­
niósł rok 1933, był automatyczna 
aparat celowniczy, pozwalający działu 
śledzić i posuwać się autom atycznie 
za ostrzeliwanym  sam olotem , przy ciem  
strzelanie z działa odbywa się również au- 
lom aiycznie przy p o m o c y  prądu elektrycz­
nego. zautom atyzow anie bateryj dzia? 
przeciwlotniczych pozwala jej oddawać do 
70 etrzałów szrapnelami na minutę.

Tanki doznały w r. 1933 ulepszeń  
i przemian, któ^e sprawiły, lź stały się 
ona forteczkami ruchomeml, poruszają- 
cami się przytem z szybkością pociągu po. 
Spiesznego, przez co wartość ich przewyź. 
sza 80-Kromie wartość dawnych czołgów 
z r. 1918.

Ulepszenie pocisków na w ielkie dysten  
se posupęły się tak daleko, iż dzisiaj ob 
rzucanie pociskam i objektów odialonycb  
od baterji w ielkich dział o 500 do -‘00 k i­
lometrów stało się zupełnie moziiwe, w o­
bec mego niem ieckie sukcesy „grubej Ber 
ty“ ostrzeliwującaj Paryż z odległości 120 
Kilometrów bledną zupełnie.

Or.

pMfcra wiecznego asmarł w nąasv
W Ohio zmarł w ostatniej nędzy w yna­

lazca pióra wiecznego, Gustaw Schmitt. 
Próbował on pierwotnie patent s« oj sprze­
dać w fcurop’e, m usiał się jednak, jak t y ­
lu innych, przekonać, że prorok w ‘swojej 
własnej ojozyźme. nic n;e znaczy. .Dopie­
ro kiedy pewien am erykanin odkupił jego 
patent i otworzył fabrykę w Ameryce, stał 
się Schm itt bogatym człowiekiem. Jednak 
po kilku latach konkurencja wzrosła tak, 
że trzeba było fabrykę zlikwidować, przy 
ezein Schm itt stracił ta ly  swój majątek

Z trudem przebijał się przez życie, w ędru. 
jąe po cataj Ameryce, jako robotnik przy­
godny. Ostatniem jego zajęciem  była uii- 
zem ie opłacana posada portjera w m ałym  
teatrze w m ieście Ohio. Utnarł nie pozo­
stawiając ani grosza.

Czytając ogłoszenia 
zcpamiętnjmy ich treść !

S p o r t
LOSOWANIE HOKEJOWYCH 

MISTRZOSTW POLSKI
W dniu wczorajszym odbyio się w 

Warszawie losowanie puli finałowej ho­
kejowej mistrzostw Polski. Do rozgry­
wek wstępnych dopuszczono 12 drużyn 
biorąc pod uwagę obecną formę.

Ze Lwowa PZHL. wyznaczył trzy 
drużyny: Pogoń, Ltchję i Czarnych.

Przeciwnikiem Pogoni będzie AZS 
(Poznań) i mecz ten rozegrany zostanie 
już w aniu 14 b. m. w Poznaniu.

Czarni spotkają się w dnui 13 b. m 
we Lwowie z KTH. a Lechia rozegra 
mecz z Cracovią 14 b. m. również we 
Lwowie.

WYCIECZKA W GÓRY
Sekcja Narciarska Polskiego Towa­

rzystwa Tatrzańskiego-Oddziału Lwow­
skiego organizuje w sobotę 13 b. m. wy­
cieczkę do Stawska z okazji poświęcenia 
schroniska P. T. T. na Trościanie. Od­
jazd ze Lwowa w sobotę 13 b. m. o godz.

! 18.15, powrót do Lwowa w niedzielę 14 
b. m. o godzinie 22.43. Zgłoszenia na' wy­
cieczkę przyjmuje biuro P. T. T. ul. Aka­
demicka 23 codziennie do 13 b. m. do 
godziny 12-tej. Równocześnie zawiada­
mia się wszystkich zainteresowanych 

j członków PTT., że nadeszły już na5epki 
i legitymacje Polskiego Związku Nar­
ciarskiego, które wydaje się przy wpisie 
do Sekcji Narciarskiej P. T. T.

NARCIARSKIE ZAWODY 
W SŁAWSKU

W  dniach 6 1 7  bm. zorganizowała w  
Sław sku Sekcja Narciarska „Sokół-Ma- 
cierz" we Lwowie bieg zjazdów y i slalom  
w kombinacji alpejskiej. Zawody zgrfltna 
dziły na starcie w ielką liczbę narciarzy 
w fcem elitę naszych zawodników, W yniki 
biegu zjazdowego z Orszowca do Tarnaw  
ki: 1) Chiipalski (Sokół-Macierz) 4:40. 2) 
Rayski Z. vW isła —  Zakopane) 4:57. 3)
inż. Teysstjyre (KTN) 5:25. 4) Lutwak
(Dror) 5:25,

W yniki Slalomu na Kiezerce- 1) p r ę . 
gow ski (Czarni) 1:41. 2) Chiipalski 1:45 
3) Rayski 1:50.

W  ogólnej k lasyfikacji kombinacji al­
pejskiej zwyciężył w  seniorach Chiipalski 
(Sokół-Macierz) 195.6 pkt. 2) Rayski Z. 
(Wisła-Zakopaue) 3) Pręgow ski .(Czarni 
184.6 pkt. W  juniorach zw yciężył Lutwaa  
(Dror). Z pań startowała jedynie zawad, 
niczika p. Kurmanówna (KTN).

Sekcja Narciarską „Sokół-Macierz** za 
powiada na niedzielę 28 styczpia 1934 dla  
pań I panów bieg o odznakę za sprawność 
PZN w e L wowie, w których weźm ie u- 
dz;ał cały narciarski Lwów,

PRZfD MFCZEM ZAPAŚNICZA M 
POLSKA — RUMUNJA

Rumuński Związek Atletyczny podjął 
w tych dniach przygotowania do między 
narodowego meczu P olska —  Rumunja-, 
który odbędzie się w  dniu 4 lutego br. 
we Lwowie.

W  połowie bm, przeprowadzone b ęią  
dwie specjalne imprezy elim inacyjne 
wśród najlepszych zapaśników Rumunji 
Zawody te w yłonią reprezentantów. 
Skład drużyny reprezentacyjnej ustalony 
będzia już w  dniu 20 bm., poczem repre­
zentanci przejdą specjalny trening.

JEFFBRY FARNOL 26

SYGNET SIR RYSZARDA
Tłumaczyła z angielskiego Felicja Zielińska
■— Ach wiem. wiem! zawodziła Aniela — i oczy 

ml Spuchną, « spodziewamy >ię pana Trumplngtona; 
Ale jakże mogę się powstrzymać się od łez, gdy Helena 
taka okrutna? I jak mogłam wiedzieć, że Sir Ryszard 
nie był nanenr Julianem — chcę rowiedzieć, że Sir 
Julian był — ach serce mi się kraje i wszystko mi się 
miesza.

Lady Helena pociągnęła kształtnym noskiem, wo­
bec tego Aniela odwracając się, jak czuourny gołąbek 
zaczęła mówić:

Aniela: Doprawdy, skąd mogłam wiedzieć, że ten 
człowiek tak bardzo cię interesuje?

Helena: ( Ci c h o )  Interesuje, panno? Kto?
Aniela: Tak, interesuje!... Kochasz się w nimi

Helena: ( P o g a r d l i w i e )  Kocham się — ja?
W kim. panno?

A-mela: (Z r o z p a c z a )  Jakto w  kim? W Sir Ry­
szardzie — Sir Ryszardzie Ciyfford! Ach możesz się pi- 
trzyć i gniewać — ale rumienisz się, wiesz sama o tern! 
Ja wiem ja wiem,! Czy nie jeździłaś konno codziennie 
w nowej .rancuskiej amazonce naumyślnie, aby go spot 
kać? Czy nie jadłaś z ,nim śniadania w  altance? 1 cygan­

kom dawałaś sobie wróżyć. Ach wiem o wszystklem! 
Kapitan mówił mi. Nie zaprzeczaj więc, nie zaprzeczaj 
temu!

Helena: ( W s t a j ą c  o b r a ż o n a )  Ach ty  sroko 
gadatliwa, ty jadowita żmijo!

Aniela: ( S z l o c h a j ą c )  Ach, okropnie! Nazywasz 
swoja Anielę żmiją?

Helena: ( l  c a ł ą  r » ? w a g ą )  Tak, gadziną, wę­
żem, wstrętną osą!

Aniela: ( Ż a ł o ś n i e )  Nie, Heleno! Moja najdroższa!
• Helena: ( S u r o w o ) ,  Trzymaj język za zębami

i płacz! Płacz tak długo, aż nos *wój będzie jak mar­
chew. Bądź pewna, źe pogardzam tobą z powodu twej 
obrzydliwej paplaniny.

Księżna: ( Z a m y k a j ą c ,  z t r z a s k i e m  t a b a ­
k i e r k ę )  To Jasno dowodzi,!

Helena: ( S p o g l ą d a j ą c  w d ó ł  z p o d  s p u s z ­
c z o n y c h  p o w i e k )  Doprawdy? Chciałabym wie­
dzieć czego dowodzi?

Księżna: No Neli, sama wiesz to, co ją wiem i cze­
go domyślam się od tygodnia — ktjchasz sięl

Helena: ( Na d  w y  r a z  p o g a r d l i w i e )  Pani, to 
wstrętne przypuszczenie.

Księżna: Tere - fere! Kochasz go dla niego sa­
mego — tego ubogiego szlachcica!

Helena: (W z d r y g a ,i ą c s i ę  z w d z i ę k i e m )  
Teraz o pani gorszysz mnie! Odchodzę, bo zaprzeczam 
temu żebym —

Księżna: Istotnie dziewczyno! Szkoda twoich min. 
Nie zwiedziesz mnie, trzymałam cię przecież na kola­
nach, gdy byłaś małym bębnem!

Helena: ( P r z y c i s z o n y m  g ł o s e m )  Okropne! 
Oburzające! ( W z d r y g a  s i ę ,  z a k r y w a  t w a r z  
i w s p a n i a ł a  w  s w e j  k l ę s c e  o d w r a c a  s i ę  
p e ł n a  m a j e s t a t u  i p o s p i e s z n i e  o d c h o d z i  
do domu) .

Księżna zaśmiała się tak serdecznie, że cała jej po­
stać aż trzęsła się na dużym wygodnym fotelu, a Aniela 
stłumiła płacz zdziwiona tym wybuchem radości.

— Mała, mądra z cieb'e osóbka! — rzekła księżna 
wreszcie — chodź niech cię pocałuję.

— Ach, droga pani, ale moja Helena z pewnością 
mnie nienawidzi!

— Naturalnie, w tej chwili tak. ale to przejdzie. 
Heleny gniew nigdy nie trwa. O ile zaś nie kocha się 
dotąd, będzie myślała o miłości, a myśląc o niej za­
kocha się po uszy zanim się spostrzeże.

Ale. co naprowadziło cię na to, źe to Sir Ryszard 
duszko ?

— Nic! Ja myślałam w duszy, że to kapitan 
Desp —

— Fi! — wykrzyknęła księżna.

(Dalszy ciąj nastąpi)
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Restauracjo potf „SztuRg"
K R A K Ó W , 4 w .  J a n a  I.

v ia  a v ia  „ F e n i k s u 11
po leca  o b ia .y  pa m aila  z 3 eh dań  1 zi. 20 gr. 
śn iad an ia  i k o lac je  ad  60 gr . b u fe t zao p a ­

trzony  w  zim ne i gnrąc*  zak ą ik i.
K. 141 F . N A W R O C K I.

W a i n e  d l a .  P * \ n ó ł v  i  P a ń
WYTWORNY 7AKŁAD FRYZJERSKI

A N T O N I - G U S T A W
Kr ków, Kleparz 4. (Dom Feniksa)
po leca  P. T. K iijenteli: N ajnowaze m odele  fry ­
zur, fa rb o w an ie  rzęs , brw i o raz  w łosów  tiaj- 
n ew sze iri środkam i. O b słu g a  p ierw szorzędna,

ceny  n isk ie . K153

Ila jiolsRUli przemytłowych terenhcP ttlko

DŁONI A
lest naczelnym organem piaty polnej.
Rafd^kaii pl«m» polski* wydawani w Ka­wowcach stolicy woj. śląski tg-o wychodzi 7 ru j  tygodniowo. Zatoiona w r. 1974.

Ogłaszania do »PoIonfl" prsyjmają wssyutkla biura jgłouad.
A drwa Administracji j Katowlso SobUskle* go 11 Wydawcai SI. Zakł. Graf 1 Wyaawn.•Polonia" S. A. '  1839

Daj grosz na 
15 0 . P . P .

, i r a n k i  
d e k o r a c j e

T‘lt/IIAR 
i i/no\vi£ 

l w ó w
H * i a c  i /a o l k i 4

2237

H Y G I E N I C Z N E
L A S E C Z K I
K A R L S B A D Z K I E

oraz Grahamowe Laseczki dla Dia­
betyków poleca Mech P i e k a r n i a  
ULI. K R A F T A  i  S p .  w Drohobyczu

P r ó b k i  b e z p łe t n e  wyd.ie firmę 
„ L U X I( L w ó w .  A k a d e m i c k a  14. „ 149

N ow eetw arty  
chrześcijański sk lep P O K O N A '** L w ó w , p l. B e rn a rd y ń s k i  10. te l .  30-86 

(naprzeciw  H ote lu  K rakow skiego) po leca  
„  po  eonach m ożliw ie n a jn iższych : O w oce

aukry  —  delika tesy  —  m arynaty ‘ p r .e tw o ry  owocowe, jarzynow e oraz rybne . Specjały  
w iejsk ie , kolonjalne i inne a rty k u ły  p ierw szej p o trzeb y  dom ow ej. 2566

i Ą m

p o l e c a ł  Dzieła naukowe w językach obcych. Powieści. Książki dla 
dzieci i młodzieży. Dzieł* pedagogiczno-dydaktyczne. Czasopisma zagra­
niczne. Zurna.j mód. Prenumerata i sprzedaż oddzielnych zeszytów. 
16501

ImA S A Ż Y S T K A  n i e w i d o m a
Stcfanja Ciochówna SchUdknecht

znana ze sw ych m asaży le c z n ic i/c h  10202 
w N ie.n irow ie i Lw ow ie mieazica o b ecn ie  

L w ó w ,  T a r n o w s k i e g o  47 łn. l.

I
riiRTcm nui

tOZEK
M E T A L O ­

W Y C H  I

wazko®
DZCECIN-

KYCH

W O i K O W Y S K I .
LW 0W , KOPERNIKA S T e le fo n  95*97 
Utki ił tt zł. — Wfiikl Łlui... tł 12 zł.— eot 1

■■"V i W ^ i w m i a m i W H n n m B #

Bracia ALB ERTYH I
Kraków, Krakowi** <3. tal. 13C-13 

Lwów, ul. KlaParowaka 13, teł. 10-27
wykonują i posiadają na sktaazie

M E B L o  G I Ę T E
tj krzesła, fotele, dla biur, kanapki, w ie­
szadła stające, fotele bujając* itp. w e  
wszystkich kolorach i fasonach dla p # T. 
Urzędów, Zakładów, szpitali 1 do urzą­
dzenia prywatnych mieozkafl Przyjmują 
stare do odnowienia 1 wypłacenia trzcin-ą 
— oraz naprawa 1 poliiurowanie stołów^ 
biurek, szat, jadalń itp., Cłny umiarkoi 
wane. Dla ułatw ienia Bracia stosują własJ 
ną aosiawę. Krzesła i  stoły do wypożycza.

nia ttt» składzie.
Ca Ty dochód obracany jest na cale utrzy 
m ai,‘a Przytuliska bezdomnych i na Za. 

klad W ychowawciy Chłopców,

K ażdy w yraz 10 fla szy - — O głoszeaia  
n iahand luw e do  10 w yrazów  50 gr., d la 
paazt.k . p raey  do  15 w yrazów  50 g r. 44

Je d n o  og łoszen ie  n ie  m oże p rz ek ra cz a ł 

50 słów O g ł- ś z .n ia  reklam ow e, w śród 
d reb ay ch  leoaztnją za 1 mm. 1 łam . 30 gr.

:»V̂ -I--'1-.--', j

Ramy stylowe
d o  eb razów , najnow sze wzory 
zag ran iczne, kornizze  do ok ien  
wykonu e t |  ec ja lis ta  H. K o te rb a  
Lw ów  K!em. T ań .k ie j ł. 2521

Spólnika

Ważne dla Pań!
P raco w n ia  k raw iec tw a  dam sk ie- 
ga W. S k rz y p c z n k a  —  Lwów 
F re d ry  4 w ykoanje  so lid n ie  su- 
k a ie , kostjum y, p łaszcze  a raz 
g a rn itu ry  n a rc ia rsk ie  w edług 
najnow szych m odeli. C ena  bar* 
dze  p rzy stęp n a . 2666

Dobry pomysł
Wymaga pieniędzy celem  
zrealizowania go: przsdsię
biorstwo starego zniidołęz- 
niałego w łaściciela potrzebu­
je młodego sprężystego kie­
rownika — spólnika   drier
źawcy. I pipniądze i mł odych 
a prz°dsiębiorczych spólni 

ków znaj Iziesz najłatw iej 
zapomocą drobnego ogłoszą 
nia do 10 słów 50 groszy! w  
niniejszej rubrycJ. 23750

Kapitaliści
f a k .  spóinicy  d e  p rz e d s ię b io r­
stw a żyw otnego i in tra tn eg o  po- 
szuk iw aai. R yzyka w ykluczone 
Zgłoszenia p isem ne Krzysztofo- 
wicz, —  Lwów, L egjooów  1.

148

Spólnika
posznkuię do  d o brze  w prow adzo­
neg o  jed y n eg e  p o lsk iego  sklepu 
w  m ele ’ m ie śc ili*  z w kładem  
ed  2—3000 zł. Inb ra  w ypoży­
czen ie  dam  zab ezn ieczea ie  i c a ­
łe  u trzy m an ie  Józef C zechow icz 
Sadow a W -aznia. JAJ

Biały tydzień
re n y  zniżone P łó tn a  — szyfony
— ręczn ik i —  sto łow ą b ieliznę
—  try k e ta ż e  p o lec a  Bolesław  
Błocki Lw ów  A k a d em ick a  12

10190
OGŁOSZENIA 

W „KUEJERZE"
SA SKUTECZNE I T A N I-.

>osznkuję z k a p ita ła *  20,000 zł- 
na pow iększen ie  f ib ry k i  a rty k u ­
łów aoeżyw czych. Z głoszenia pod 
„Spóloik" K urjer, K raków  Flor- 
jaósKa 8. 10213

Aparat kinowy
dźw iękow y, taśm ow y w bardzo  
dobrym  sta o ie  kupim y, a w e jtu  
alnie w ydzierżaw im y salę aa  k i­
na w łaścicielow i a p a ra tu  O fe r­
ty: Two g im nastyczne  „Sokół", 
C zortków . 10144

Nie kupisz
nigdzie używanych mebli 
ubrań obuwia i sprzętu spor 
towsgo, lortepianu, aparatu 
radjo-wwro, domu, paresli itp. 
tak korzystnie jak zapomo 
cą drobnych ogłoszeń, w ni 
nieiszej rubryce —  10 słów 
V) groszy.

Skórv
lisie kupuję, w ypraw iam , p łace 
najw yższą cenę K arpiak , Lwów 
K urkaw a 11 j  10719

Żarówki
oraz w szelk ie m ate rja ły  e lek tro  
nstalacyjDe najtan ie j we firm ie 

E. H ausm an, Lwów, P a s s 7 
H susm sna . 10001

Koce
w ełniane, m aszyna do p isanie  
Mignnn, jadaln ia , b ib lio tek a  d ę ­
bow a, [stro s to jące , obrazy. 
Lwów, K raszew skiego  17 7
godz. 3— 4 10C60

Mężusiu
kupimy sobie nowe m eble a 
te co mamy, oraz niepotrzeb 
ne sprzęty ze strychu sprze 
lamy po dobrej cenie zapo 
mocą ogłoszenia w Kurier*? 
(10 słów 50 gr.) w tej rubry 
ca.

Radjoaparat
najnow szy, sieciow y, kom ple tny  
okazy jn ie  sprzedam . L eń rfe 'd , 
K raków  R kow icka l l a  m. 4.m isi

Nie wyrzucajcie
Swoich p ieniędzy, kupując 
tandetę sklepowy lecz wprost 
w źródła, Firma SANDKKlł 
wytwórnia mebli i tapicernia 
Laona Sapiehy 34, poleca swe 
wyroby suszone na wtasnaj 
suszarni i p'erwszjrzędnego  
gatunku. Sypialnia, jadalń e, 
Salony. Pokoje m ęskie, urzą 
dzenia kuchenne. Ot imany, 
Rufalki. Krzesła, Tapczany 
i wszelkie inne wedle najnow 
szych wzorów po cenach bar 
d zi niskich dogodnych spia  
tach.. Uwagal Każdy kupu 
jący korzysta po roku r bez 
platnago odnowienia mebli. 
Uwaga na firmę S ANOK ER 
Lwów, L .. Sapiehy 34. 24?

Jadataię
tunio ■nrzedem , ciem ną, dobry 
etan. Kraków. G o łęb ia  6, drzwi 
10, 10211

Pianino
'o r te p ia n  .B o sen d o rfe ra"  H eltz - 
n a n a  i w iele inDych t a n io — tu- 
Izież „W irth a"  850 sprzedam . 

Sk len iarsk i Lwów ul. K operni- 
>6 1"197

Regularnie płaci
mt nareszcie czynsz lokator 
którego znalazłem prz-jz dro­
bne ogłoszenia w Kurjerze 
10 słów bezpłatnie) w te] 

rubryce, n

Wszystkie
wolne p o m ieszkan ia  we Lwowie, 
po leca  „A gencja"  K ościuszki 7?

1071A

Mieszkanie
3, 2 i 1-pokojow e kom fortow e, 
suche, słoneczne ra raz  do  wv- 
na jącia , K raków , O s ie d le  U rzęd ­
n icze , N adbrzeżna  3. 10210

Poszukiwany
pokój u ieum eblow any, n ie k rę p i-  
iący, n ied ro g i — blisko Rynku 
P o d g ó rsk ieg o . „B ata" K raków.

1015?

4 pokojowe
m ieszkan ie  pe łnokom fortow e p o ­
czą te k  I ia tep ad a  Lwów d e  wy- 
na .ęc.a  W iadom eść 25-77.

10092

Poszukuje
em. wyższy u rzędn ik  państw ow y 
od  M arca b .r. 2 pokoje  z kuch­
nią pe łnokom fortow a słeneczoa. 
Zgłoszenia K urjer, Lwów pod 
„R adca-.Inżve:er" 10113

Pokój

Poszukuje
się  do  w ynajęcia , zaraz  d la  paai 
jednego , dw óch lab ew en tua ln ie  
trzech  pokeji u s ta rsze j, ku lta- 
ralnej w dew y, Polki, esoby  po ­
ważnej, k tó ra  a ie  ma w awem 
m ieszkania  innych lekatorów  
Pokoje  HDSTę być  słeDeczne 
czyste, i pełny kom fort, łazienka, 
w lepsze j dzie ło  cy Lwowa, m e­
blow ane lub aiem abiow ane. W y- 
cze-pu-ące  zgłoazenia listow ne 
pod „P e łn e  zaa tam a" k ie re w a r 
do K urjera , Lwów, Z im orow icza 
10. 10195

Pokój
eaobne w ejście w ynajm ą e d  15 
styczn ia . K raków , M azow iecka 1 

10212

Pokój
fron tew y um eb low aay  dam om  
wynajm ę. Lwów, L alew ala  17|I 
praw a. 10207

Pokój
i la  pań  im eL tow any , a ien m eb l 
cea tr . ogrs. Lwów, S a n a ta rsk a  5 , 
4. 10201

P O P I E R A J M Y
D R O B N Y  P R Z E M Y S Ł

um eblow any z opaiem , św iatłem  
obsługą ew. u trzym aniem  Jt 
uczeoic lub studaD tek Lwów, 
Paulinów  12a 1 p. m. 11 oficyny 

101-19

Krawcy

Mój pokój
jest stale zajęty od czasu 
jak nauczyłem  się poszuki­
wać sublokatora zapomoca 
lrobnych ogłoszeń w Kurje­
rze (10 słów bezpłatnie).

Pokój
wspólny z ak ad em ik iem  do b re  
u trzym ania  n ied ro g a  Lwów . w 
/.ofji 51 m ieazk 5. 10136

Pokój
um eblow any, kom fort, tanio- B a­
zar Lw ow ski, Lwów P iłsu d sk ie ­
go 11. 10218

Kulturalnej,
so lidnej osob ie  odnajm ę pokój 
um eblow any, używ anie kuchni. 
L isty  K urjer, Z im orow icza 10 
so d  »W s ólne gospodarstw o*

10203

?o szuku*ę
pokoju um eblow anego  z kom for­
tem  od zaraz. —  G ruszecki 
Lwów B rajerow gka 16-

R ó ż n i

S U T A N N Y
pokrycie futer oraz wsżel 
kie robi-ty dla Przewielebne 
go Duchowieństwa wykonuje 
solidnie Haniios W ładysław  
f.wńw Paptehy 7!ł 5014

S T O W A R Z Y S Z E N IE
św. Józefa, Sokola 1 telet 
97 33 poleca krawczynie 
domów I na miejscu, cen 
Przystępne. 50?S

WINA
gronowe od 3 »ł butelka, po- 
l»ca W f i l  wtk — L w ó w . S o .  
Mcek'pgr> 3?. 532B

KRAWIECKI 
zakład Franciszh* Micha 
shiego Szeptyckich 14. pole 
ca pierwszorzędna mb--tę kra 
wiecką. Dla młodzieży unt 
wersyteckie) pełny rabat.

5050
MUNDURKI

studenckie wyKonuje Pracow  
ula Krawiecka A. Ka*now 
skleflo ul Halicka 10 5189

fL MOSZYŃSKI
pierwszorzędny Zakład Kra­
wiecki Lwów, ul. 3-go Maja 
21 wykonuje wszelkie roboty 
w zakres krawiectwa wcho- 
Izące dołidńio i punktualnie

55510

□ i
LWOWSKIE

■'inonnv(|tnrl"m MU7s»cTna 
■-n Karola Szyn^ąnnwpklego 
-Sobłpokipgn 4. fplpłnn 57 99. 
'7rniov na TT pi^-ocze sirkoł- 
ne ’ 50111

FARBY
akłery, pendzle, ecczoikl — 

naitaniej poleca EdmnnA 
Rzoczyńaki, L w ów . Z y b lik < a - 
« lc 7 a  35. 5307

SPAWANIE 
gazem  i e lek try czn ie  oraz w*— 
łz ta ty  "lechaD iezae EL Kozłowski 
Lwów R y cerska  11 te le fo n  64-93 

5 r8
NAJMODNIEJSZE 

Derfnmy francusk i*  na w age B. 
3oh*siew iez, Lwów, H a tm ańska
6. 53*9

Z A K Ł A D  
Krawiecki RcmanlgiynB Ko
pernika 22. wykonuje wszęl 
kie roboty m ęsk'e podlua nąj 

10220 nowszych fasonów. 5202

Cukiernie

CUKIERNIA 
Edward Dudek. pl. M arjas^  
5 pnłeca się Szan. Publiczno­
ści 5170

JAK OGŁASZA6  —
TO W „KURJERZE"!
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i  Blacharze b
BLACHARSKA

p .a c o w n ia  a r ty s ty c z n a  o ra z  
w a r s z ta ty  U . Ba-adla. Wrn 
n o w s k ic h  fi. — p o le c a  a le .

M li?

PRACOWNIA
W y ro b ó w  m e ta lo w y c h  1 z a k la  
idy b l a c h a r s k ie  Zygmunta Po 
piele u l.  F r a n c is z k a ń s k a  10 
t e '  fl4V%. 603?

Fiyz|erzy

FRYZJERSKI
Zakład — nowootworzony 
ścluszki 6. Czerwińskiego.
d ługolet współpracownika 
Stoińsklego poleca Big P. T 
ptibW cznoS rl 5033

DAMSKI
salon fryzjerski Aleksander 
Golobow, Lwów Akademicka 
8. Filja: Sapiehy 26.  pole­
ca się wytw. klienteli.

PIERWSZORZĘDNY
hięskó-damski Salon Fryzjer­
ski Józef Tlapro ni. Łycza­
kowska 17 — poleca się  P 
T. Czytelnikom Knrjera. w y  
kf n tłjii. również charaktery 
z a c je  na pwedsta wieniach a
m a tn r s k te h  ’ n 1 ‘

FRYZJERSKI
salon. iT lęsko-dam ak i p o lc e *1 
się  P. T. PublicznoSd. Józef 
Oering S L y j s k a  76 O n m y  
m ie js k ie .

■ $ 0 Ć Z U  t Ę p ł C U U f

Inteligentna
m łoda o io b a  poszukaj*  zajęciu 
oa p a rę  fC d z ia  dzienn i# , jak o  
la k to rk a . do  tow arzystw a lab  tp. 
za skrom aem  w ynagradzan iem . 
Z głoszen ia  do K ariera  Lwów, 
pod  „J. M. 18“ 10048

Osoba
in ta iig eo tn a  z d z ieck iem  zaa ją- 
ea  doskonal*  gosp o d arstw o  roi 
o* i dom ow e poszukuje posady 
n an ajsk rom aie jszycn  w aru n k ach . 
Łask. sg fo s z e u a  K ur jer, Lwów, 
Z im orow icza 10 „G ospodyni* .

10146

Społeczne
b iu r*  poStO dniciw a pracy  Lwów 
M ickiew icza 22 te) 3-24 po leca  
p. p racodaw com  w szelk iego ro ­
dź . iju słnżbę dom ow ą a t o : ku­
charzy , ku ch ark i, pokojow e, p ie ­
lęg n ia rk i, bony i Ł p. za ir mi 
m alną op ła tą  23389

Leśnik— rolnik!
In teligen tny , en erg iczn y , aum ien- 
oy —  23-letn ia  p ra k ty k a  —  z 
państw ow ym  egzam inem  la t 40, 
poszukuje p o sad y  ZARAZ — 
mar* zlażyc za p ra c ę  gw srancję  
w edle  zgody, re fe ren c je  b. p o ­
w ażne, św iad ec tw a  b a rd zo  d o b ­
ro, w arnnki sk rom ae — l  aska- 
Wb zgloszaaia  W sm auski O lsza ­
nica p o w ia t Złoczów. 10107

Poszukuję
p .ae y  do  le H„zego domu » go­
tow aniem , k u c h a rk a  ud i .z a z  
L is ty  do K uriera , Lwów Z im o­
row icza 10 d la „P racow itej*

10 2 2 1

Młcda
Sam odzielna k n eh ark a  poszoknje 
zajęc ia  do  w szy stk ieg o  u jed n e : 
own osób, sk ró m ae  w ym agania 
L isty  K urjer, Lwów, Zim orowi- 
cza 1 0 p o d  „Spokojna, som ien aa” 

1020*;

Młoda
zdrow a nazeiw a d riaw ezynka  d o ­
brze  w ychow ana, poszukuje  za 
jęcia do  tnałoj rod z in y  ty lk o  ku 
telick iej do  w szystk iego  lub do 
dzieci. Ł askaw e zo łoszeaia  d o  
K urjera Lwów, Z im orow icza 10 
pod „R odziaa k a to licka*  1 0 2 01

JAK OGŁASZAĆ —
TO W „ K U R JERZE"!

Stan isław  Zuraw sH i
Z A K L 1 D  U B I O R O W  M Ę S K I C H

w  K r a k o w i e ,  u !,  ś w ,  A n n y  4 .
W ypożycza m  hale i w le c m k i g a rn itu ry fr a k o w i oraz s m o k im o w i t

Umila, czas
szydełkow ania  w łóczką w  naj­
m odniejszych desen iach  z „Do- 

w łó c zk i” Lwów S y k s tu s k a 3 .
2575

Artyleria belgijska obrała sobie jako oatronkę św. Barbarę. Dzitń św. Barbary 
jest też uroczystem świętem belgijskich pułków artyleryjskich. Główna uro­
czystość odbywa się w Brukseli u stóp pomnika artylerzystów poległych poa- 
czas wojny światowej. — Straż honorową przy pomniku pełnią tradycyjnie

oficerowie artylerji.

Dziewczyna
m łoda tw iana -za'"! n r a e r  do 
w szystkrag*. L isty  K urjer, Lwów 
Z łm o ro w ic i. 10 p a d  „A ndziar

1070P

Hutynowana
sten o g rafk a  p isząca  b ieg le  ns 
m aszyo‘e  p o stu k u ją  p o sad y  lub 
jakiagcicolw iek doryw czego  za ­
jęc ia . Z głoszenia K «rjer, Kraków  
F lorjańaka 8, pod  „N ajlepsze r e ­
ferencjo*  1021*'

Szukam
tow arzysza , cel m atr., sz lach et­
nego , uezciw ago  —  22-letnia, 
ładna, K a rje r, K raków , F lo riań ­
sk a  8 .S zczerość* . 10209

angielskiego, m uzyki. tańca 
pragną pobierać. Odpowied 
iii-go nauczyciela wybiorą 
najlepiej zapomocą ogłoszeń 
drobnych w  „Kurjerze" — 10 
stóvy 50 groszy. —

LIW

Ojftom«Dli w to] zubzyOa nm leiseta 
u y  dti 1$ ułów bsiplatnie

Służącą
da w szystk iego  z gotow aniem  
i p ran iem  przyjm ę zaraz, Lwów, 
K opern ika  42B p a r ta r  na lewo, 

1014-

Pracownicą
d o m o w ą  n a jz d o ln ie j s z ą    m ó
wię Pani — okazaia się ta, 
którą wybrałam z licznych 
ofert nadesłanych na moje 
.drobne ogłoszenie" w Kur 

■jem — do 15 słów bezplat 
nie

Młoda
zwinna, dłnższe św iad ec tw a , do 
w szystk iego, um ieiąc*  tro c h ę  
szyć p o trzeb n a  —  Lwów, Ztriiń- 
skiegO 9 drzwi 3. 10706

LEK CJE ZNALEZC
najłatw iej p rzez  og łoszen ie  za 
40, ‘

itw ie j p rz ez  og łoszen ie  zs 
r. (do 10 słów l w „K urjerze*

Akademik
harcerz  da  p row adzen ia  d ru ży ­
ny, kochający  m łodzież u o trzah  
ny. 'Lwów, P iek arsk a  59. 1014?

Narciarskie
ubidn ia  m esk ie , dam ski*  i dzie 
cinne najnow sze k ro :e, bajeczn ie  
tanio! Jed y n ie  w p ro st od  sp e r-  
ialnej w ytw órni CENTRUM  
Lwów S k arbkow ska  4 te l. 7.2-s4 

2677

Lekcje
gry b rid g e 'a  17—18 Lwów, K o­
ch anow sk iego  45 m. 7. 10196

Lekcje tańców
udziela U »sZyński Lwów Z adw ó- 
rz ań a k u  47. 10215

Tańców
kurs asm złotych N ajlepsza  to ­
w arzystw o l N iem ezvnow ski. — 
Lwów K o pern ika  szesnaście .

10217

Złoto
Srebro, b rv lah tv  okazyjni* do 
nabycia  WL B n sz e k , Lwów 
A k ad em ick a  6 — tel. 18-48.

227?

Olbrzymi
w vbór doskonałych  czeko ladek  
oo lees cu k ie rn ia  Z iem iańska, 
Lwów H etm ańska  8 25'M

Płaszcze
m undurv  s tu d en ck ie  bajecznie  

tan io  w p. ost w w ytw órai C E N ­
TRUM  Lwów S k arb k o w sk a  4 
tel. 72-81. 767

Pamiętaj
ażebyś oglądnął w ystaw y c u k ie r  
ni Z iem iańsk iej, Lwów H etm ań
ska 8. 2524

Naprawa
zegarków  oraz b iżu te rji w ykonu­
je p re fv zy jn i*  tan io  M UTKA, 
Lwów pl. B ernardyńsk i Ni 3.

2680

Wieczne piorą
napraw i*  pod  gW araSeją „P racy  
z ja”, Lwów k u tew « k ieg o  12 — 
Rynek 29 (P asaż  A adrio ll g e |.

2722

Ulieczysław Zaleski
Lr.yów., pl. M ariacki 10 te l. 5 

p o leca  do m iary 
M u n d u rk i a tu d  . . .  z ł. 28, -  
U b ra n ia  . . . . .  „ 3 9 * -  
R a g la n y  . . . . .  „ 6 0 . -
wykonnje p e d  k ier. J . K osika

*>745

Meble
do w szelkish  pokoji najko rzy ­
s tn ie j n i u V< m ożna w WY­
TWÓRNI MEBLI Fr. Z ie lińsk ie­
go, Lwów, K ołłątaja  5 w  p o ­
dw órzu. S ta le  na sk ładzie. 2425

Ubrania
robocze, p łaszezo ochronna, kom  
b łaezony  oraz  w szelką odzież 
zaw odow ą bajeczn ie  tan io  w prost 
w w ytw órn i „C en trum *, Lwów, 
S k a rb k o w sk a  4, tel. 72-84 na­
p rzec iw  k in a  „A tlan tic* . 2677

Urządzenia
-św ie tlen ia  e lb k try czn eg o , — 
dzw onków , telefonów , gram a- 
chrony, w ykonuje ta.lio  i so lidnie 
.E lek tra*  Lwów P asaż  M ikols- 
seha teł. 10-86. 1303

Obuwie

w y k w in tn e  w sz e lk ie g o  ro .  
i z a ju  p o le c a  i  w y k o n u ją  
Art-KA", L w ó w , C h o rąż- 

czy zn y  I I  a. te l. 21 10 U rząd  
n ik o m  k r e d y t .  M lo i r ip f r  
■snkolnij o p u sL  ’ 2505

Znawcom
poleca e lb r .y m i w ybór c iast 
C u k iern ia  „Ó iem iańaka", Lwów 
H etm ańska 8. 2521

Cukiernia
Z iem iańska, Lw ów  H e tm ań sk a  8 
poleca 100 gatunków  c iast.

2524

Wytwórnia
F ortep ianów , P is u l i  
i H srm oal] sprzedaż, 
wym iana, napraw y, 
stro jenia Szicielskf] 
Lwów O ssolińskich 1(1 
te  efon 87 23. 26971

Lisy, kuny, tchórze
m agazyn 1 
pracow nia

Aleksandra WRÓBLA
Lwów ni. H alicka **0 tel.57-04,

  — 2*5

Ostrzenie łyżew
z «w*«ł Moehajissny

»’ J^Ó L A N K O W SK I, Lwów Sa. 
piehy 26. <1;

Torebek
dam skich  p racow nia  „B arasi*  
m ieśai się  o b ecn ie  przy  Zimoro* 
w ic ,a  7 (Lw ów ) 19 ł3

Plaster
. p ły n  p rz e c iw  o d c isk o m  bar* 
dzo sku te  sz o t w d z ia łan ia  p o le ­
ca A P T E K A  M 1K O LA SC H A  
LW  W. 26 s6

Okazia
dla P ań  —  na łyżwy i n a r ty  —■ 
30 proc. ta a le j  trw a ła  o n d r aejn 
e lek try czn a  Lwów. W iśn iow i** .
kich 3 K rynicki. 10143

Szyby okienne
poleea n a jtan ie j F iu k e ls te l i ,  
K raków , K rzyża 3  te l .  129-03.

10208

NOWOCZESNE MEBLE STALOWE
do kulturalnego t mod­
nie urządzonego tnie* 
(.zkmia i biura są nie- 
Łcû ui.bjbo proste i tanie

R k. zał 1907. Lwów, a lae  B ernardyński 15. te ł. 47*52
2244

Humor zagraniczny

ta  To się chwali, pracujesz pilnie, czy tó jui drugo 
jończocha?

— Tak.
t -  A gdzie pierw szat
— Rozpocząłem od drugie}.

C E N t m e  O G Ł O S Z Ę
R e k la m y  w t e k ś c ie :

Na l.a ze j s tro n ie  . , j .  . .
C ała 1-sza s t r o n a .............................
Na 2-g iei 1 3-ej s tron ie  . ■ .
Cal* ? .g a  lub 2-cia s tro n a  . .
Nn dalszyclł s tro n ach  te k s tu  .
C ała Strona . . . .  .

cbcw łązu”ący od li stycznia 1924
R ó żn e  r e k la m y : O g ło sz e n ia  d ro b n e :

ri. 1'5C K om unikaty  i a rty k u ły  rek lam ow e a Zł. 1.— O głoszen ia  za tek s te m  za mm. , . zł. 0*30
it 1 .2 0 6 - Na stro n ie  k ro n ik arsk ie j . . . . * w 0-80 Na ust. s tro n ie  1 w śród d ró b . (6 łam.) ** 0*30
ii 0 8 0 W d o d a tk u  literack»-nauk<  wym . > » T — O g łoszen ia  d ro b n e  za słow o . . ff o-io

800-— N ekro log i do  200 mm . . . . • *l 0*50 M atrym onialne . ....................... ..... W 0*20
0*70 .. ?P0 ................................ * i» 0*80 Dla poszukujących  p racy  za słowo ft 0-05

♦* 600*— ., pów yifu 300 mm. * . „ 1 - D rnhne  o<rtosz przyim uie się  ty lko za go tów kę.

P ods taw ą  obliczenia ;est  1 i r |m  w 1 łamie. Podw yżka  cen ogłoszeń może nastąpić  w każdym czasie i obowiązuje  także  te ogłoszenia, k t~re  rosta ły  
-am ów h.pe  poprzednio ,  a nie były zgćry  zapłacone. —  Za zas trzeżenie  miejsca dolicza sle 25 proc. — Za układ  tabe laryczny dolicza się 50 proc.  
O g ło s z e n i*  w nu.neracń rwi. tecznych  i niedzielnych ( r  da ta  pon iedz ia łkow a ' kocz lU :ą o d rożej .

U W  A G  l i
O m yłki, k tó re  zasad n iczo  n ie  zm ienia ją  tre ść  
ogłoszenia, n ie  upow ażniają  do zad an ia  zw rotu 
gotów ki ani też  n ie  obow iązują A d m in istrac ji 

j elo b ezp ła tn eg o  pow tórzen ia  anonsu. K om uni­
katów  bezp łatnych  n ie um ieszcza się . Zniżek 
nie udziela się . R eklam aeie m ieiscow e uw zględ­
nia się  do  dni 3-ch , zam iejsrow . do dni 8-miu 
od da ty  ukazan ia  się  oplo.«zen>n, Za egzem ­
plarze dow odow e liczy się 25 gr. O głoszenia 
do  num eru b ież  przvim u!e się  do  godz. 16-tej.

W v (Li w ca i Nacz. Redaktor. Dr. Władysław Świrskl Czcionkami DRUKARNI KRESOWEJ So z o ichnackiego 48. Odpowiedzialny red. Marjan Ostrowski


